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W arszaw a, 14 li>p«v.

W  dr.ki dzisiejszym  zaprosił m inister 
Jr:v.w zagran icznych , ks. Sapieha, przedsta
wi.'tioli prasy v.:\ kon feroncyą, b y  prasą po- 
iufome.OYWe o obc-cnej sytuaćy i po litycznej 
rc l.jk i. Z uw agi, że najw ażn iejsze .sprawy 
po lityczne, (M tyezącc Po lsk i, z-najthiją się 
*v trakcie rok on ai'i zarówno w  kraju , jak  
i na teren ie m i ralzy na rodow ym , u w ag i p. m i
n istra m usiały być z konieczności ogó ln i
kow o  i la cso i oryentucyjne. W  przem ów ie
niu swojem  p. m inister podkreślił, że  spra
w a  w arunków  p rzyszłego  rozejm u i poko
ju  nie nadaje sio obe? nie do opublikow a
nia w  szwzcgókieh, ponieważ, ż a d n y c h  
k o n k r o  t n y  ,c h d o  e y z  y  i d o t y c  h- 
c z a s  n i o p o w  z i <• t. o. R ząd  polski zw ią 
zany jest w  te j m ierze wobec ontenty do 
pewne-ro' czasu tej.raiirieą, m ianow icie do  
chw ili, k ied y  ir-beidzie  odpow iedź bolsze
w icka do R ed y  N a jw yższe j. Odchylając rą 
bek tajemni. v. okraś!'! m inister warunki 
L  i o y  d a O n o v g e  1 a za c i ę.ż.k i.e. N ie  
są. one jo R isk  togo  rodzaju, iżb y  z  g ó ry  
w yk luczyć ie Npko punkt u; v iści® do rok o 
wań pokojotrycJs szczególn ie w  sytuaćyi 
obecnej. Byiucc.ya' obecna stw arza te tw ar
dą rzecKvą,:stość, że grozi, nam w ie lk ie , bar
dzo  w ie lk  o okrojen ie z  naszych detyeheza- 
Bowych planów, zainim zeń i snów.

I o;ak,a nie zdawała sobie spraw y —  mó- 
Vvu m inister —  że pnowr.dzi w o jn ę bardzo 
c iężką. O by obecnie srozmułonie to  Tuzem 
t ł o  cało sralcyzenaLwo. aż do  najdalszej 
chatv. N ie  jest bowiem  w yiduczcnem , że 
rnimo kroków , zm ierzających  do zaprzesta
n ia w a lk i, bodziem y musieli s toczyć  bój 'na. 
śm iorć i życ ie . N a leży  bow iem  pam iętać 
o  tein, że nie ty lk o  nie m am y jeszcze za 
w ieszenia broni, ani też n ie w iem y, c zy  je  
będziem y m ieli, lecz  rów nież musimy m ieć 
to , .uwadze, że od  zaw ieszenia broni do za- 
w arckŁ^Tokoi.i •T o rra daleka. iNa-tcgo też. 
ura eafoj P o lsk i jedon na dziś im peratyw  : 
d o  b r o n i !

Z konkretnych oświadczeń, któro pa ko-n 
terer.eyi złożył ks. Sapćcha, jedno zwłaszcza 
y.ajjlugjije na podkreślenie. Mianowicie ks. 
Sapieha z całym..naefąkłcm zaprzeczył do- 
ruestonicm niektórych pism, jakoby Pcl&ka 
zrezygnowała z T T ' I n ą ,  wzgir-dnio odda
l a  je L i  t w i n om . Bprawa W i l n a  __
m er.ił m inister nie mst, zadecydowana.; za
decydu je o n iej ko iife -oncya  poko jow a . Co 
Bią zaś k rezy  rządu po lsk iego, to  m ogę k a 
tegoryczn ie  ośw iadczy ■ i/eśmy się W iln a  
łiio zrzekli.

następn ie piweżzedł m inister do sprawy  
° '  u fla d ró w , w  pi^Jh-rwyni zaś rzędzie  do 
ostatn iej d ocyzy i en tsntg c o  d o  zaw iesze- 
nsai nlobincytu w  K s .  O i e s z .  y  ii s k  i e na. 
ow ro c ił nwnn-c n i  n iesłychanie ' szkod iiw y 
u la 1 ołsk-i nP;,.-y, w opC2 w szystk ich  są- 
srauow ąnajt.uiiemy się w  stanie „splencild 
no.atior, Okoliczność., iż w szystk ie  niemal 
ościenne państw® odnosiły- się do nas nie 
przyjaźn ie, wytwo- ży ła  na zachodzie opinie 
dla nas fata lna i uczyn iła .z na» ludzi w ie
czn ie .kłócących się. K w esty®  C ieszyna star

ła- d la  nas bardzo źle. P leb iscy t stał się n ie
m ożliw ym , w sku tek  n iesłychanego ro z ją 
trzen ia, jak ie  ogarnęło  ludność tak  polską, 
jak  i czeską. W  tych  warunkach stało się 
rzec74 najlepszą, iż  rozotrzygn ięcio  sporu 
m iędzy Czecham i a nami w zię ła  w  sw e rę 
ce R ada N a jw yższa . Jak  w ypadn ie  decy- 
zya  R ad y  am basadorów, m ającej, jak  w ia
domo, oznaczyć granicę polską-cze-siką, nie 
w iem y. Praw dopodobn ie Rada bodzie się 
starała znaleźć jakąś lin ie  środkowa.. M ini
ster z e  swej strony podnosi konieczność 
zm iany tonu prasy naszej w obec Czechów .

Przechodząc do k w es ty ! G ó r n e g o  
Ś l ą s k a  m inister ośw iadcza, że  p leb iscyt 
w  tej d z ie ln icy  jest jednem z postanow ień 
traktatu  w ersa lsk iego i zaniechanie go b y 
łoby bezprzyk łrdnem  naruszeniem, tegoż 
traktalu . 7. pm dńngu kor.ferencyi w  Spda 
wnosić można, iż  koałJcya n ie  chce dopu
ścić do żadnego w yłom u w  traktacie. 
W szak  -opierając się na przepisach trak ta 
tow ych  odm ów iono naszej prośbie o udzie
len ie nam dział i broni, w ydanych  k oa licy i 
przez Niemców/. Pow iedziono  nam, iż trak
ta t nakazuje je zn iszczyć. N ie  n a leży  wąt
pić, iż  ententa, broniąc® się przed, kgżdyrn ’ 
w yłom em  w  trak tac ie , nie zechce akeepto-. 
\vać wyłom u, k tó ryb y  przekreślał podsta
w ow e idee traktatu. Mimo to  sprawa G ó r
nego Śląsk® w ym aga  z naszej strony ogrom 
nej baczności. W iadom o, jak  w ażną jest dla 
koa licy i kw esty®  otrzym ania od N iem iec 
oćlszkodowania.. N iem cy  w ysu w a ją  c iągle  
argument, iż  utrata G órnego Śląska, w yk lu 
cz® wszelką m yśl o  odbudow ie gospodar
cze j N iem iec, a tern samem o  m ożliw ości 
zap ła ty  tych  m iliardów . jak ie  z m ocy trak 
tatu zosta ły  na N iem cy  nałożone. Tyra 
samym argum entem  w oju ją  również, g d y  
chodzi o dostaw ę w ęgla . A g jta c y a  nieinie 
cfca poczyn iła  w  te j dziedzin ie poważne 
szczerby, szezegó lrće w  Anglii, k tóra  ek o 
nom iczne--podniesienie N iem iec  uw aża z a  

w atunek  gospodarczej odbudow y środkow ej 
Europy. W  A n g lii rozpowszechnioną jest 
opinia, iż  Polska nie jest.- w- stanie zarzą 
dzać krajem  o tek  skom plikowanej struk
turze gospodarczej, jak im  jest. G. Śląsk, 

że pod w zglądem  technicznym. Po lska  nie 
potra fi tak  w ydatn ie  eksp loatow ać kopalnie- 
górnośląskie, jak  to  czyn ią  N iem cy. Argu- 
m ontscyo ministra, iż  p. /.cc-leż Zagłęb ie 
D ąbrow skie zbliża się w  dziedzin ie swej 
obecnej w yda jności 00 c y fry  przedw ojen
nej. p rzyjm ow ano z n iedowierzaniem . 
W szys tk o  to  wskaztije. z jak  p&ważr.emi 
trudnościam i w  spraw ie G. Śląsk® m am y do 
walczenia.

N ie  pominął też  m inister kw esty ! G d a ń 
s k a .  N iem cy  starają się. b y  z „w o ln ego  
m iasta" Gdańska st\vo:zyć „w o ln e  pań
s tw o ", z wszystkim ni konsekr encyaini tej 
zm iany. Doe-yay® w  sprawie Gdańskiej -za
padnio w  Paryżu  w e wrześniu. na końfe- 
rencyl, w  k tó re j wezmą, irdoaał tak d e lega 
ci Gdańska, jak  j Polski.

Zadani® przed  Fcłskn. są olbrzym ie - -  
zakończył m inister —  i trzeba zjednocze
ni® wszystkich  si! narodu, by im sprostać.

Z konferencyi w Spaa.
Smutno wieści nadchodzą z konferencyi w 

Spaa, gdzie decydują się losy granic polskiej 
zeczy pospolitej? Niewiadomo jeszcze dokła- 
nie. o przebiegu dysktisyi iut,<j udzieleniem po 

moey Polsce, nieznane są owe warunki, jakie 
dyktuje Polsce - -  Anglia. Jednak już z kores
pondencji dwóch polskich dziennikarzy, któ
rzy reprezentują prasę polską w Spaa, można 
Boluo wyobrazić ogólny stan sprawy naszej na 
te j brzemiennej w skutki konferencji.

Jeszcze przed konterencyą —  pisze p. Smo
gorzewski w „Gazecie Warszawskiej" —  przy. 
chodziły do Paryża coraz bardziej niepokojące 
W;adomosci z frontu polskiego. Serca nasze wv 
pomiął niepokój, ale nadrabialiśmy mina i eti- 
nzozicmoom sie ciągle mówiło, że to nim żc 

e'  że Zfl Jzieil lub dwa LoIszew'ków 
" r ł  t - T y ™ ™  wojska nasze się ciągle- 

P Fr-iżm^p-i41̂ '3 r' Ii‘ htzed wy jazdem do Spna

m *  ‘  - " a,°  ”t ia c v i w nb l-iw ri IMzyszłego rozwoju sy- 
r S ^ p r t 0' ! 0:1 ^oocie polskim. P. Pili z

wszystkiem broni"!"amunt^L 

? H m T raV ,8 !W b y  ^ v b i  c o ' £ tw  je go mocy, aby je zaspokoić.
Na konferencyi w Brukseli, którn r r r r „ i  • 

*a konfcrcnoyę w Spaa, d c le g a e^  ^

* < T S - n ^ -  ^  ezć2° " ażi- ' ^ a 0<]z fmn. I)aP 2ybszej pomocy m at-iyalnei ho

~  ' i - P - t ó■>- *.0..1 i su Henry T.iison odbyli

wspólną naradę, na której stwierdzili, żc Polski 
I le z  pomocy zostawić niepedolma. choć z powo
du całego szeregu powodów natury mat ery al- 
noj i- moralnej pomoc ta jest dla mocarstw.'ko- 
al-cyl zadaniem nielada.

Zapasy wojenne pfiństw zachodnich już się 
wyczerpały. i\a kredyt mit. dać Pois; c mate- 
r.valu wojennego trudno, bo budżety tych kra
jów  porodstawiatą i tak poważne luki. Wreszcie 
v2yuniki rządowe na Zacliodzie muszą sie li
czyć z aguacyą przeciwko walce zbrojnej z so
wietami, agitacyą, która przybiera olbrzymie
roznrary.

W  Spaa delegr.f-ya polska przodows--.;islkmrn 
zabiegała u dyplomatów mocarstw sprzymie
rzonych o p-rzyznanic nam pomocy. A tymcza
sem wiadomości 7. frontu nadchodziły coraz 
gorsze. Równo wzioic przez bolszewików, B?re- 
zynn sforsowana, cały front cofa 'się.

V\ czwartek rano, dnia S li.pca, pi:zvbyl zapeł 
iiie^ nieeczeki\vnnio do Spaa prezydent mini
strów Władysław. Grabski. Towarzyszyli mu: 
p. licn r jk  Striudm-gor, podsekrctaiz. stanu w  
m-Łii-ięterstwie przemysłu i handlu, p. Tadc;:«z 
Modzelewski, radca prawny ministerstwa skar
bu i p. Franciszek Babiński, sekretarz prezy
denta. Z  W arszawy do Spaa przyby-ł p. Grab
ski w  3*5 godzin, a to dlatego, że wyjechawszy 
z Vv trsr.awy we w torek wiec torem, wagon pre- 
zydyainy przyczepiony został tejże nocy do ku 
<7 erą Gdańsk- Berlin' w Pije.

Przyjazd prezydenta dowodził, że syluacya 
istotnie jest groźna i tak cdi;...w .--r/es dzienni
karzy był interpretowany. Ni.zajutiz lozpcczął 
p. Grabski składać w*?.y?y przedstawicielom

jnei&rafw sprzymierzonych. O godzinie 2 po
południu był u hrabiego Sforzr, W łoskiego mi- 
nistra spraw zagranicznych w przepięknej i ma
low n iczo położonej willi „WarfązG. W  godzinę 
patc-iii udał się j). Grabski do w illi „NouboM •, 
iezyćcii; yi p. Millorąnd a, gdzio już-znajdował 
się p. L loyd  Gr-orge ze swym nieedfitępnym p. 
Philijrcun Kocr‘em. Kon ferencja  trwała półtorej 
godŁny. Premier aiigi&hi-.i nie krył swego zado 
Y/oIonia, że pok-l-.i .,impory;;li*ju“  odniósł klę
skę i że teraz oto Polska zdana jost na łaskę i 
niełasko jogo. Lloyd Gcorgc‘a, arbitra świat ad 
który ośmieszył Wilsona, okpił C4omenceań i 
wygniótł, ja k  pom.nrańczę, grul-as® Nittbcgp.

P. Grabski wrócił do ..Bałmcrnlu", gdzie 
mieszka dciogaeya polska, zasępiony, lecz za
chowując zimną krew. Człowiek ten ciężko płą- 
cić inr.-i za nieswoje błędy.

TYieczorem, wśród dziennikarzy- zebranych w 
centrali telefonicznej i telegraficznej rozchodzi 
ię sensacyjna nowina: godzinę temu Lloyd Ge- 

orge otrzymał z I.ondyiu: radiogram nadesłany 
tam przez Cziczerina. w którym rząd sowietów 
zawiadomi! rzą»l angielski, że przyjmuje wszy
stkie warunki postawione przez Lloyd Gcorge'a 
Km óuow ', pod jaklemi Anglia, gotowa jest na
wiązać stosunki handlowe z Rosyą.

Jak wiadomo warunków tych jest cztery:
1 Rząd sowietów uznaje wszystkie diugi 

państwowe, zaciągnięte przez rząd carski;
2 . zaprzestaje projiaganuy bolszewickiej za 

•grasiką;
ewakuuje Percyę i

4. wyzwala 'wszystkich jeńców wojskowych 
i cywilnych.

Zapewniono p.-rzytem, że p. L loyd George ma 
zamiar zakomunikować nazajutrz notę Czicze- 
rina Radzie Najwyższej. W e wszystkich umy
słach zbljżGnó ten fakt do wypadków hal fron
cie polskim; wfczysey czub, że uie zapowiada 
to nie dobrego.

P. Gc.roiliWol, korespondent „Daily • Tele- 
graph“ , nasz szczery przyjaciel, rzekł mi ż 'o d 
cieniem smutku w głosie:

—  Boję się, żeby was jde opuszczono. W  ko
łach mlarcdajnych słyszałem! je^o rzeczy, któ
re mię nastrajają pesymistyczują.

A p. Noble iia ll, Jtorcspoudent „Tim es‘a“ , 
zauważył:

—  Chcieliście się bić, uwe-żaliście, że zdo
łacie zgnieść bolszewików. Tymczasem wielu 
hidzi na zac-łiod/.io zrozumiało, że idei nie mo
żna zgładzić orężem. Pomiędzy tymi ludźmi
są nawet naciioiniey państw... Oto przyczyna 
waszej klęski.

iErc.s7.oic p. Jul es Sauerwein z . Matuj‘a“  
powiedział mi w chwilą potem, jak tonem wy 
nówki:

—  Oto opinia trzech europejskich dzienni
karzy. Szczególnie t.ej ostatniej’ niepodobna 
jost odmówić słuszności.

Minęła noc. V/ sobotę rano przybył z War- 
znwy do Snaa rotmistrz Rostworowski i przy

niósł p. Grabskiemu ważną notę cd Rady Na
czelnej, podpisaną przez ministra spraw zagra
nicznych, ks. Sapiehę, a której treść zatyńei 
dziła Rada Obrony Państwa.

W  chwilę potem zajechał przed „Ealinoral" 
automobil marszałka Foelia. Marszałek, które
mu towarzyszył gen. W ergand, wy. iadł z sa- 
mojar.du nieco zasępiony, przyw itał się ser
decznie 7. prezydentem Grabskim i odbył za
raz z nim •łć-minutową konfeie.neyę. Marsza 
lek d J wy:.” ;: swego prawdziwego smutku 
•i pow oju  niepowodzeń polskich na froncie, 
ale bogaty wiasn mi dcświadczeniami dmlawał 
otuchy i udziel'! e-nuycli raił, z których nasze 
dowództwo n oenybnie skorzysia.

W  m ędzyozmie gen. Rozwadowski outy i
kcnfeiencyę a tren. 'Noiict. szefem nuęd/. -so- 
jur.zuiczyi-j; misy.i kontrolujących w Nicm- 
ozccłi. w 1. .-',v.i' ewentualnej u os lawy. mate- 
ryału, jaki ma iilcdz 7.nr;zc;’.eniu.

Warszawa. P. A. T. Komunikat sztabu ge- 
neraloogo wojsk j-olskich z dnia 15 łipca-:

Na j>ełnocy po zacięty cli walkach kołnnr.iy 
h&Iszer.aclńe opaao'.va!y Smorganie, a nastę
pnie, posuY/aj.ąc sio r.a południe i na wschód, 
zajęły Osziiihmę. Gbecnie walki toczą sie na 
Unii rzeki O l s z a n k i .  Gwałtowno ataki bol- 
3»ewłek]V,; prowac one w  tym rcjcaio na W  i- 
ś 11 i ó w, po bohatenku odparły oddziały dy- 
w lzyi litowsko-biąlcniskicj. Na wschodnim skra 
i 11 puszczy nalibockiej w  rejonie Iw  i o ń c a 
nasz© oddziały odparły pomyślnie ataki ka- 
waleryi nieprzyjacielskiej.

W  rejonie na północny-aaciiód od S ł u c k a  
piechota poznańska- stoczyła pomyślne walki 
z pułkami drugiej dyw izyi strzelcó’.7 bolszewi
ckich. N i e p r z y j a c i e l  poniósł zn.a.c.z.n.e 
s t r a t y .  Wśród wziętych jeńców znajduje 
się komisarz brygady. Na południe od jeziora 
K n i a ź  w  rejonie. Rielewa odparte zostały 
silne ataki bolszewickie, przycztm nieprzyja
ciel pozostawił w naszem ręku kiłkudziesięcir. 
jeńców.

Na linii kolejowej 1, u n i n i e c S a r n y  
pociąg pancerny P i i s u d c  z v k ,  posiłkowany

.przez oddziały jlocholy, prowa-kac ostre w y
wiady na linii kolejowej, stoczył zs’.eię‘ą v. al
ką pod wsią K olk i i  zmusił nieprzyjaciela do 
opuszczenia obsadzonych przez niego ii..ii 
obronnych.

Na przedpolu S t y r u drobne utarczki. Sil
niejsze ataki bolszewickie na Łu tf: w r.-jenił 
Toromna i Żydyczyna zocfaly odparte. Nieprzy
jaciel, atakujący Tcremno, wycofał się na 
wschód, ścigany przez nasze odełzrały. W alki 
w rejonie Dtibaa i Krzemieńca, rozpoczęte dn. 
14 b. m., trwają w  uaiszym cię ras. Oddziały 
nieprzyjaciela, które pod naszym nan erem 
ustąpiły z Diib-ia. przechodzą, cło z-iciętych 
kcntrakcyi. N a  południe c«d tego rejonu n:e- 
jTzyjaeiei bezafitr.anie i z uporem atakuje na
sze p o z y y e  pod Wyszgorouki-.un.

Wyjazd gsff. Henrysa ca front.
WarszriY/a. P. A . T . „N aród” donosi, że szef 

misy i wojskowej francuskiej, gen. Henry?., w y
jechał wczoraj w nocy na. front północny, skąd 
wróci do W arszawy w  sobotę, po- .-am uda się 
na w izy tac ję  frontu południowego-

Polclhc. P. A. T. Ag. Radio. Ze S p a a  nad
chodzi wiadomość z dobrze poinformowanych 
źródeł,, że Lloyd George otrzymał od rządu 
bolszewickiego telegram z doniesieniem, iż rząd

sowietów zgodzi r-ię na zairiezrzule brcr.S z 
Polską na warmUsc!:, proy-mrawc. iy ;b  yrzrz 
entemę.

Warszawa. (Telefonem). Do Warszawy przy
była delogacya, złożona z prezydenta miasta 
Wiina i przedstawicieli wileńskiego społeczeń
stwa, celem przedstawienia rządowi polskiemu 
sytuaćyi politycznej w Wilnie i polskiej części 
Litwy.

Delegacja wileńska jednomyślnie stwierdza, 
iż Koniecznem jost ulizynrr.nie Wilna w rękach

polskich. Dowództwa polskich armii ochrania
jących Wilno są najmocniej przekonano, że 
zdołają odeprzeć nieprzyjaciela. Ludność w
Wilnie domaga się zarządzenia przymusowego 
poboru. Nastrój ludności jest bardzo dobry, 
wszyscy jednomyślni,? c!on;:ęają się wytężonej 
obrony.

D ■ W ł. Wh- .-b, wysłany d'o Spaa.- jako ko
respondent ..Knryera 1’onmncgo‘ ‘ , raźni:w iał 
7. pewnym Angiil-imi. prawą, ręką I,:ovda y.eor- 
go® ’ (pra.wdcpodc-łm © 7. Ib .  T- orrcm).

Rozmowa. —  pl-ze P- W ioch —  była dlu- 
-ra, szczegółowa, dyfikn^ca nieraz stawiał® r.a 
ostrzu noża nyśanio: -Dlaczego Anglia taki©
■ łanowisTcd wobec Polski zajęła i zajinnjo

—  N :<‘ . Anglia nio jest przeciw Polsce —  
mówił Anglik. —  Anglia, widzi pan. jest prze
ciw  impcryali/mowi polskiemu. W yście się 
zaliaz.ardowali w politykę na własną rękę. 
wbrew naszej woli. My sobie zdr.ii.mv spra
wę 7. tego. że Rolska jest najnieszczęśliwszym 
krajem ze wjymdu na swoje położenie wśród 
silnych kier zezy: mocnych Niemiec i wi.Jkiej 
Rosyi. Tem więcej Folslra winna dążyć do to
go, żeby się stała państwom ściśle nąrolo- 
” wo:n (natiosrł Roland), boć już wewnątrz 
macie wiciu Mo.-kali (to  pewnie o Rusinach 
myślał), wiciu żydów i  Niemców. Ekonomi
czni? sf/Jcie źle: macie zbyt wiele monety pa 
picrowoj, przemysł nmunranomionY, raczej trze
ba b- i o pj-rer ■ aż, niż prowadzić wojnę.

—  No, dóbr/u, panie, ałę bolszewicy nm 
czek:;’ i na tc, aż my im pozwolimy wejść do 
siebie, .ale nas naszli.

—  Tak, to trzeba im było zaproponować

■Warszawo. (Telefonem). Według nodeszłych 
tutaj wiadomości zc .S paa , Niemcy zerwali 
ohra-Jy. MTuowicie, skoro we środę o gódz. 11 
rłczediMlialiócm rozpoczęto u a w ńcsek  delega
ta ni micckif go dra \ViJl?ia dyfłussyo węgżową, 
dek JŁH -r.. ‘ Sfcetons eświadez.ył, że żądania, 
państw sprzymierzonych nio mogą hj {  przyję
te bez zgody wlaśelioipli kopalń i bez zgody ro
botników górniczych. Rząd niemi.-oki może tyl
ko zapewnić, żc od 1 pażdzicnUka 1C20 r. do- 
starczy o 12 tysięcy toa węgla więcej, a więc 
razem 56 tys. ton cL/onnio, a cd 1 października 
1921 r. o d-aloze 12 tys. ton wiecej, razem 68 
tysięcy ton dzrannie. czyli 1,700.000 miesięczni" 
i to pod warunkiem, że będzie ntożea polepszyć 
ajpcw.'-zacyę i siau mimzkeraiowy górników. 
Hipoteka, którą Fraiu-ya. V !ł©cky i Belgia po
siadają na wągrach nicmic-ckleli, na podstawie 
trakt atu 1 koj&v. cgo. m-rghd y  być lepiej za- 
bezpic-.ezoua, gdyby od*.;».*/cm» cd }-lob"scytu 
n® tić.raym Śląsku i gdyby zadowolono się u- 
ńow ą górniczą z r-juv wr.mi int«r.e<Avaucmi. 
to zna zy z Roi.dcą i Ozcuha.mi.

Dc-laęroix oświadczył, że odjiowkdż Bjmonsa 
była zupełnie »ieaęzvkhvaa:ą i w y tw  rz jla  cięż
ką sytuaeyę. Wzywają.? Nieiiiców do Spaa. za
znaczyła koa lic ja  poważny wyirjęk do umiar
kowanego traktowali.® sprawy i do współpracy. 
Rei0.-?roi>: przyp,.'u.":;! Mar.zidę traJcrain pokc- 
jowego, odnoszącą ssę do kwesty i węgłowej

pokój, rozmac.lać 7, nimi. a gdyby odrzucili 
warunki, to wtedy mielibyście cr.łą Erdontę po 
Waszej f-trouic.

(3,250.000 miesięcznic), redukcję uskutecznio
ną przez komisyę reparacyjną (2,400.000) i po- 
jednawczy nastrój kerdicyi, która okazała go
towość poznania nieinieekich propozyeyi. W o
bec stanowiska, rządu niemieckiego jodnr.k, któ 
ry nie liczy się ani z traktatom pokojowym, 
ani z programem, kemisyi reparac.yjncj, a sła- 
v. "a propczycye zupełnie adp ■ wystarczające, 
niema ketoferaneya żadnej racy i bytu. SpizynUe 
rzońcy muszą na ra ze  zbadać stan rzeczy w y
nikły ji tego.

Marszałek Foch y  .• S ^ s a g i i s p n  w.estą lk. j - - 
wezwani do jr-k -^ ą | | ^ p a c^ f- ig o ^  •pR yjazdm T$j. 
na konferoncyą.

Paryż. V. A . T . Ik.osa francuska poclr.veJa 
jednogłośnie iłcryzyę koa ley i przerwania k<ra- 
łcrc.ncy w Spr® z poavcti,u stanowiska deioga- 
eyi iiiiim cci-;ej. ,.Ret.it łT.ri.sioi”  pisze, że nie 
jec-t to zerwanie konferencyi, lecz tylko e!v.-’- 
iowo zawierzeni - w celu narady państw Uoai’- 
cyjnych nc.d sytir./yą. Dziennik dodaje, żc v/ 
razie, gdyby Niemcy ni? zmicnTi swojej takty
ki. przystąpią, wojska francuskie, r.:igi:lsk'o i 
belgijskie do ckupacyi Za.g;ofc:a Ruhr. „F iga 
ro" podkreśia żo w ciągu wtorkou/ego jr.os5< 
dacnia konfc7eiitvi Niemcy posunęli sio i.ż ,1,  
Anulowau'a ■/e.sr.dy iilcbiseytu, to jest do zaję
cia stancwcka.’ .które y.-raokrcśla z teakta!u - 0- 
ko jo ’.vego pra".v:c wszystko.

—  A  m ciii
wy

•'•an, io, ooil.y ootizyruałi umo-

—  Tak. /fuuiJii-ą śir.y Ich. bo gdyby - ją  zc- 
- rwali, wysiąpłlibyśiny przeciw nim. Polska 
musi s ię ograniczyć do granie państwa naro
dowego.

—  Gzy Aiig.m paujicżo teraz RTircc ? 
Aajeży! pętuo.-;!? t le  j-od ściśle okre-

:i’ cni->;i wartn-uai!.', IMlaśnic c-tizynialiśmy cle* 
peszę • od 1 'z.cz.onna w sjnawio warunków. 
p.!?,,av.'it.*iiyc-n Krasii.ov.L Zażędicrrcy tera*, by

zawiesili broń i by n” stępiły rokowań'a 5 ma
my wrażenie, żc się zgodzą.

—  A  cóż z Ukrainą? W szak w  pai-Rior- 
liiku intorć-sawal sir* tym  krajem Lloyd Geor
ga 1

—  Co. chudzi O Ukraino niepodległą ? Tak! 
mówi pan, żeście chcieli Ukrainie pomódz do 
wyswobodzenia się, trzeba było znezekrć? r : 
lud ukraiński, którego ma być 80, esy -IÓ mi
lionów, sam zechce sio wyswobodzi?.

—  A  przecież Anglia  popierała Deufkina 
i Kołc-zaka —  wtrąciłem.

I —  Oczywista, popierał?., ich i wywiązała Gę 
z  2obov.T.:;ań: Fra.ucya miała x>ox-ie:ać Pcizke.
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Kwestyą ukraińska atoli to inna rzecz, niż 
sprawa popierania Denikina lub Kolczaka. Do
póki Ukraina sama nie będzie chciała być wol
na, aienia nic do zrobienia. Pomyliliście s:ę, 
licząc na wolę ludu ukraińskiego, zmierzające
go Jo niepodległości, podczas gdy lud ten je
szcze j3«t nieuświadomiony narodowo. Anglia 
sprzeciwia się tej polityce ze względu na Pol
skę. Obok innych braków macie też bardzo 
fimlo ludzi politycznie i dyplomatycznie wyro
bionych, widać to po tyoh, którzy na zaeho- 
it ńo się pokazują. Gdy się zdecydujecie do za- 
tnkidęcia się w granicach państwa narodowe
go, to Anglia wam pomoże.

—  A  cóż pan nazywa państwem narodo- 
w . —  spytałem.

—  Samostanowienie narodów o swoich lo
sach —  jaka gdzie większość.

—  A więc to -zasady stosujecie panowie do 
Polski na Wschodzie, bo chyba zgodzi się pan 
7.c mną. że plebiscyty należą do metod nujwię- 
c i demoralizujących ludność, którą się pod
daje gangrenie przekupstw przeróżnego rodza
ju przed plebiscytem.

— Istotnie —  brzmiała odpowiedź —  meto
da la, upragniona przed rokicin, staje się dzi- 
f-i.; godną wzgardy*.

—- A  więc winno się ją odrzucić w sprawie 
Górnego Śląska!

—  Nie, trzeba już wykonać postanowienia 
t. k lifu .

Obie te korespondoneye miarodajnych dzien
nikarzy warszawskich przedstawiają się nie- 
v  -rolo. Nie uprawnia to jednak do rozpaczy. 
P o  niczego łe.iwicj się nie przyzwyczajamy, 
jak do szczęścia: chwile ciężkie wy me p  ją je- 
fiV-'k więcej wysiłków, niż chwile powodzenia. 
?” 'ród polski dal już dowody swej żywotności, 
daje dz siaj —  da i  jutro.

i ' • ■ i
początkowo do znajdującej się w  pociągu wód-^ Glficiksmaifim, Dr Henryk Sihr.oiber, radca m iej-!się na listę oddających się do dyspozyeyi -Mi
ki, gdy spostrzegł to oficer, złajał ich, wszyst- ‘ ^  Dr A iiu r- Gtósner, Dr Michał Schuldeaa- j nisterstwa wojny. Zgłaszać się należy do ..Do
icie butelki potłukł, krzycząc: „czto  wy pjs<c,\frei Leon Feiner i Dr w ilbełto  A leksan-! mu artystów ", św- Bucha, od godz. 8 do 
wcina zdieś“ . Posłuszni kozacy siedli na koń i ,  ’ . , 9 wieczorem, gdzie też udziela się infoimacyi.
odjechali. ‘  jdrowrez. Aresztowano n ad to . ślusarza Izraela, NAUCZY C IE L K I SZKÓL POW SZECHNYCH,

Oddział bolszewicki miał sztandar pułkowy, j Eisena i Ewę Wurzel. Wszystkich areszt owa- zebrane na kursie uniwersyteckim w  Krako- 
dwie lekkie armaty i jedną haubicę. Przy o d - ’ nych odstawiono do obozu internowanych wie, powziąwszy uchwały, będące na czasie, 
dziale były trzy kobiety na koniach, ubrane w Dąbiu. j oddają swe siły do dyspozycji władz wejsko-

W Y K O N A  W - w ych <̂ a prac w czasie wakaeyi i złożyły na 
pożyczkę Odrodzenia, oprócz osobno już zlożo-

po męsku w czerwonych frygijsliich czapecz
kach —  żydówki. W edług opowiadania oficera 
ułanów, stały one w  czasie ataku na Czarny 
Ostrów w  grapie sztabu.

Udało się ustalić nazwiska trupów następują
cych osób: Tadeusza GrocholskiegK>, kap. arty- 
leryi Bema, szeregowca Kazimierza Sojeekiego

POSIEDZENIE KO M ITETU  
CZEGO OBRONY PAŃ STW O W E J w  Krako
w ie odbyło się wczoraj, na którem sekretarz 
Komitetu zdał sprawę z działalności i prac 
Komitetu, przyczem skonstatowano, że organi- 
zacya całego Komitetu jest gotowa. Chodzi

... . i • ___tt’  ty lko o wyszukanie lokalu i urządzenie biur,i oficera łącznikowego Swtrskiego. W edłrtg swia - , ^  „  ;
- t  «  t a , ! celem rozwinięcia pełnej działalności. Kom itetdectwa naocznych świadków zginął i p. Józef i . , . . . ,
Starorypiński. Komisarz naczelny Antoni Min- ?Pcl" l e d o PuTb
kiewiez wraz z kilkunastu innymi został upro
wadzony do niewoli. Oddział bolszewicki chwa
lił sie po drodze, że ma wśród jeńców i irrnlsi ra

ty biurowe. Lokal polecono sekretarzowi w y
szukać. Narązie Kom itet będzie urzędować w 
lokalu Syndykatu Rolniczego (P lac Szczeoań-

polskicwo. Bardziej ścisiyc.n danych o koiusa- ski>- Bhiżsżą dyskusyę wywołała sprawa zuży- 
izu nie udało się uzyskać. j tkowania zgłoszonych do dyspozycji wojska

1 ___________  ! całych grup społecznych i instytucyi. Posta-

nych, 5.410 mk.
ODEZW A. Otrzymujemy następujący komu

nikat: Armia, która powstanie ze zgłaszających 
się ochotników, musi mieć zapewniony najbar
dziej potrzebny nerw  życiowy: łącaaość.
W  tym celu w zyw a się wszystkich, którzy słu
żyli w byłych armiach zaborczych lub też 
w wojsku polskiem, w  oddziałach telegraficz
nych, radiotelegraficznych, wszystkich, którzy 
pracują iprzy telegrafach, radiotelegrafach i te
lefonach (elektrotechnicy), młodzież szkól 
przemysłowych i wyższych szkół technicznych 
(politechnika.) do wstąpienia w  szeregi wojsk.

partyjnych zaprzestali, oraz wzajemnych urua 
do siebie nie ogłaszali; oświadczają, że czuwać 
będą nad wioskami i  miastami, aby prowoka
torzy i zarażający ducha naród® nie mieli tam 
przystępu; rząd zaś wzywają, aby wszelką 
wrogą ag itac ję  wewnątrz kraju z całą surowo^ 
ścią tępił.

„S TR A ŻE  K R A JO W E ". Z Grudziądza dono
szą: Celem bezpieczeństwa obywateli, oraz po-1 
mocy dLa wojska i organów bezpieczeństwa 
w odparciu obcych, uzbrojonych Dand na po
graniczu, przystąpiono w  myśl wskazówek ge
nerała R o ji do organ izacji „Straży krajowej"
W  skład „Straży krajowej11 y/chodzą „Druży
ny. Kościuszkowskie", „Sokół” , „Skaut" i t. d. 
Dowódców „Straży krajowej" wyznacza woj
skowość, a w organizucyi bierze udział c a li 
ludność. Odznaką „Straży kra jow ej" jast : le- 
bieska przepaska na lewem ramieniu, oraz le 
gitym acja , wystawiona przez dowództwo Jo ty ; 
ezącej miejscowości.

Wieści z Widia.
zaża.dać imiennych wykazów zgloszo- i hicznoeci. Każdy z wstępujących może służyć 
mków inatvtuevT ' i wedle kwalifikacja i  oawaadczoiaej gptowoeci

ucwiono
nych członków instytucyi. ,
'N AB O ŻE Ń STW O  B ŁA G A LN E  ZA  O . IO Z Y - '\ f r f r # telegraficznej, radiotelegraficznej 

, 1 ttt • i • , . i l j nr lub tea telefonicznej. Ochotnicy winni zgłaszać
Dzienniki warszawskie otrzymały następują- ZNĘ. W  niedzielę 11 b. m. w  katedrze na W a r !. . .  Tr„ ,  ___________ , _______. ? _____

cc wiadomości z W ilna: i wolu odprawi o gedz. 10 Książę-Biskup Adam i

Tragiczny powrót.
Zarząd cywilny ziem W ołynia i frontu podol- 

sk-Łgo przysyła nam następujące inform acje o 
wyentmiowaeiu' przez bolszewików uchodźców)’ 
v . -ająsych w pociągu Czerwonego Krzy ża z 
r  - ■*.. o ki do kraju:

L ':;ia kolejowa P loskrów — W ołoczyska zo- 
st; 'a  zaatakowana przez kawaleryę Budlcmuc- 
gr> w nocy z 5 na G lipo a. Praw ic jednocześnie 
jniik bolszewicki podzielony na trzy- oddziały 
ł  ■:lakował Czarny Ostrów, P loskrów  i oddział 
u iicdząey z wykolejonego pociągu. Naczelny 
ktw isaez M ickiew icz wyjechał z Płoskirowa o 
g  k .  12 mm. 40,- w  tym  samym pociągu znajdo 
v.:un się kasa sztabowa polska, broniona piz^z 
a !o!':-7.ną straż. Jechał również sztab generalny 
ukraiński z konwojem około 30 kozaków, w y
wożąc również swoją kauę. W ykolejenie pocią
gu nastąpiło pomiędzy godziną 2 a 3 w nocy, 
nil 3 do 4 kilom, przed Czarnym Ostrowiam. 
Nu razie pociągu nie ostrzeliwano, co dało mo- 

ukraińskiemu pułk. Myszkowskiemu zor
ganizować patrole i rozsypać oddział w  tyra
li: !-ką. Dkraińcy, mając apara.t telefoniczny, 
Ł-komunikowaJi arą ze  sztohem 6 arami w Pło- 
skirowie. prosząc o pomoc. Istotnie przysłano 
parowóz, który jednak mógł zabrać tylko parę 
.wagonów wodcc strzałów armatnich w pobliżu. 
Pci.ic-waż juzypuszezano. że w okolicy znajdują 
się większe siłt" bolszewickie, część osób zosia- 
1.' w  poengii, a tylko ssczupła gromada zdęey- 
d e . i i a  się iść do Czarnego Ostrowia iwd ko- 
p:-ndą pułk. Myszkowski-go. Pan Minkiewicz 
turni i razem z tą grupą. Wszyscy w  oddziale od- 
ciii.dzącym otrzymali broń. Jeden z pierw
szych został raniony oficer łącznikowy przy ca  
czelnym komisarzu, ŚwLrski. W  Czarnym Ostro- 
wiu uchodźcy połączyli się z ułanami, którzy 
d' fąd odbijali się od oddziałów Budienniaków, 
a teraz wspólnie już odstępowali polem i to- 
r. u w tynalierkę, prowadząc w środku ludność 
cywilna. Odwrót był bardzo ciężki, najwięcej 
rannych znaleziono pomiędzy Czarnym Ostro
w em  n Naikiewkzanii. Liczba zabitych i zna
le:: km veh wynosi 46, prawie wszyscy byli po- 
rąbani szablami i widocznie podobijani, więk
szość zmasakrowanych. Między inncini znale- 
zlono trupa w  ohydny sposób zmasakrowane
go —  p. Tadeusza Grocholskiego ze Strzyżaw- 
ki. Widocznie męczono i podpalano go  za życia, 
tu:-) był obdarty, okrwawiony mundur leża! 
obok. W iele titupów nie rozpoznano wskutek 
skrszliogo zmasakrowania twarzy. W ielu miało 
odcęte  itóssy i  nosy. 'Zctdkzlóno również'trupa 
B icrlry Miłosiendzią, obdantegn do bielizny z o<l 
chromi p ersiami i wielką liczbą ran ciętych I 
7. rar.ą od postrzału; najwidoczniej została do- 
hl.L-i. Trup jej, jak również inne trupy były czę
ściowo przesypane ziemią przez okolicznych 
(Idcpów, którzy obrabowali zabitych. Pułk. 
Myszkowski zosiał ciężko ranny i wyniesiony 
I-n-ez swoich kozaków, umarł jednak na drugi 
dzień. Jetłffli z trurów o twarzy strasznie pobi- 
t j uderzeniami kolb i cięciem szabel mógł być 
t :u, em sekretarza pana Minkiewicza, p. Bole- 
sjr.wskiegc, o czcm świadczył jasny kolor wlo
tów i kamizelka szarego koloru khaki, bo wię
cej nic na s>ohie nie miał. W ielką przytomność 
dc aha okazała Siostra Miłosierdzia, imieniem 
U da, walcząc z karabinem i dodając otuchy. 
Na razie niewiadomo, czy ocalała, bo dotych
czas odnaleziono ty lko G trupów kobiecych. W  
dalszej drodze oddział spotkał idącą z Woło- 
czy-k odsiecz z pułk. Jaroszem na cz^ie. Po po
wrocie na miejsce katastrofy skonstatowano 'ż 
pociąg był ograbiony przez ludność miejscową, 
zwołaną przez bolszewików do grabieży. Tru
pów w pociągu nie znaleziono, gdyż ei co pozo
stali, częściowo pochowali się u chłopów okoli 
cznych a częściowo wrócili do Płoskirowa przez 
nikogo nie napastowani.
_ Kasa sztabowa polska, znajdująca się w je 
dnej ze skrzynek, została rozbita a drobne pie
niądze zostały ]>orwane i porozrzucane po polu. 
Oddział bołszewioki był zdyscyplinowany: ofi- 
ew  kazał racrki p«pwać i nikt na protest się 
ni* odważył. Dnigą skrzynkę znaleziono we 
j p i  u ahłopa. Żołaierze bolszewiccy rzucili się

no. Z wystaw sklepowych zaczęły znikać | W Y D Z IA Ł  GOSPODARCZY KO M ITETU  
przedmioty handlu, ceny zaś rosnąć co godzinę, OBRONY P A Ń S T W A  na zachodnią Małopolską 
tak, że nazajutrz funt chleba jnż doszedł do 52 urzęduje od dnia dzisiejszego codziennie od g. j 
lń.iii k. Jakimś niewidzialne dłonie, jakby za -4 do 8 przy ul. Basztowej 1. 3 parter, na p ra -! 
danym znakiem zrywały gęsto rozlepione p la - . Wo. W ydział apeluje do Związków produc-en-!

A K C Y A  PODGuRZA Zjednoczone wszystkie 
erga.nizacye chrześcijańskie w  Podgórzu na ze
braniu dnia 11 b. m. utworzyły komitet obrony 

którego celem będzie: uświadamianie

kały, wzywające do zapisywania się na Pożycz- |tów, kupców, domów i towarzystw handlowych i szerok,d* warstw społeczeństwa, by ja *  naju-

raz, 
bąd

pO - _     w--------------  —  — ------ jitia^/AYiLY w cum u uj^oiu w icuiiy, w>/vm- . . .  , ,, . . , .
Tn<Tqr7P nn 100 rh • .  T J Ł J .* ' Ł f pic.n:oznveh —  wszystko w imio liasla: Za Bogai radarze po iuu  ro..  ̂ ?kich ofi?a* x darów w  naturze i sp raw r-b iw e-!. n - ;  s.f , .

pcuu<S!k B m u s z c S nz ł>d.n9 i R a d y ^ m ic j-S j ich r0ł!d^ fu' Ze, R.n I ‘ PROŚBA DO W I.AŚC IC IE LI REALNOŚCI,
ogólne dobro uprasza się o slęierowyica-jie.j p „rzyc]yuln nrfcj.seowegio Polskiego

jTow . Ćzenwonego K rzyża  prosi usilnie, żeby
również obiegające pogłoski o ponownem zdo- ! ŵ w tkl-ch darów bez wyjątku (z  wyjątkiem
i>yciu Głębokiego i Równego. Jednocześnie sa- d :v ów  pieniężnych) do wydziału gospodarczo-j .  , . . - n tpiI
 -------* » i -  j -—  i-— "   ’ - j ze strony właścicieli kamienic me robiono tru

jduośoi harcerzom, którzy na kamienicach ma-
iją  rozlepiać afisze Czerwonego i  Białego Krzy-

; 0. który" obdziela również Tow . Czerw, i Bia-morzutnie poyvstałv dwa biura we-rburkowe
. , . , ira’-’* "  ''Di > u -vjc»  i u u  mera A ł •»* .

och o tn icze j komUo u zjednoczenia kresów vr ^  ^  kt6re ł0 instvhłCye naleia 
W iln ie i związku jedności i siły w Ńiemiezy, o ^  do komitetu. Ofiarodawca otrzyma

. . .  .. , . . , i teP o. K?gol Haller. 142'lat, którzy dotąd do armii pracy sie zgłosili,
zgiosiła s woj udział w  samoobronie. W ilno, TO W A p 7V S Tw «  W 7 A ip m n yp m  i ’R F 7  by w mwil ' zarzr.dzoń. Rady Obrony PaństVa 
przj-orało wygląd obozowska wojskowego. ? o . w  C T ł i r S  T l  ,1 stawfli się osobiście przy komisji poborowej w
lilie ach gęsto krążyć zaczęiy uzbrojone grupy i „  K R A K O W IE . ita/Aa cauzorcza jjrapchu g-imn. św, Anny i to najpóźniej do końea

Towarzystwa zakończyła w  dniu 13 b. m. kil- bieżącego tygodnia, miedzy godz. 8 rano a 1 
kudniowe obradv, którym przewodnic*vł w za -! przeil południem, do zapisu i otrzymania odpo

wiednia! odznaki. •
KRADZIEŻ W ALIZY  Z GARDEROBA. Franei-

„cyw ilów "
Po parodniowem uspókojemiu, w  piątek 9 wy

fcuehla ponowna panika, wywołana wiadomo- stępislwie chorego prezesa Towarzystwa, p. „  ___ _________ ___ _
ścią o zajęciu p”zez bolszewików Święcian i Józefa Męcińskiego i nieobecnego wiceprezesa r.7j{COwi Krukowi z Czarnej (pow. Pilzno), który 
ukazaniu się podjazdu pod Niemenczynetn. Do P- Tadeusza Cieńskiego —  członek Rady, p. D r , powrócił z Ameryki, skradziono z wągonu zbioro-
miagta zaczęli ściagać z całym sw\m' dobvt- W ładysław Kraiński. i wego na dworcu kolejowym w  Krakowie waliaę

Rada nadzorcza, w  zrozumieniu n iezw yk le,1 ^ A N D Y acn N A P A D . Na K r y n k a c h  napadł 
poważnej ohwiB, oraz położenia naszej O jczy- jakiś bandyta na 18-letarięgo Grfinfedcra i zadał 
zny i w uznaniu koni ot ZTiej pomocy spoleczeii- mu nożem rany w ramię i w piersi.‘W  stanicą do- 
stwa, uchwaliła, w  myśl odezwy Naczelnika  ̂syć eięźkim odwiozło go Pogotowie do szpitala

państwa, przeznaczyć z funduszów Tow arzy- J % | | ^ 5 [ NA  UCIECZKA WIĘŹNIA. Jan Ry- 
stwa kwotę 1000:000 Mfcp. na ceł® crg*t>»ar ^hHński, 38-letni więzień w bastyonie 4, usiłował 
cyi armii ochotniczej. Ponadto załat-wiła Rada ’ zbied* z aresztów, przyczem został postrzelony 
cały szereg spraw administracyjnych, przyszła w nogę i brzuch przez żołnierza, pełniącego straż.
_ ______ „i '  • Pogotowie ratunkowe udzieliło nvchhć?k:emn

- *  P ^ ° v‘ .pierwszej pomocy i odwiozło go do szpitala św.
z powodu drożyzny, oraz przyjęta przedłożone Łazarza.
przez dyrekcję zamknięcia rachunkowe wszyst- j -----------------
kich działów Towarzystwa. Zamknięcia te bę- i ' z  Polski I »  świata,
dą przedmiotem obrad najbliższego ogólnego ‘ P A M IĄ T K O W Y  SZTAND AR. W  dniu wyją-

Idem uchodźcy, pomnażając kadry ochotnicze 
no».dmi wołontaryusżaini z pośród lifldu w iej
skiego. Już w  pierwszych paru dniach liczba 
ochotników dosięgła 4000. A  jednocześnie po 
mieście zaczęła obiegać pogłaska o zamiorzo- 
nem oddaniu W ilna przez rząd polski L itw i
nom. Szeroko komentowano wycieczkę kapi
tana ICościalkowskicgo w tym  celu do Kowna 
(gdzie właśnie natrafił na liczne aresztowania 
Polaków), tudzież pobyt w  W ilnie p. Kamieniec 
kiego. W yw oływ ało  to niepokój ciemniejszy 
od niebezpieczeństwa bolszewickiego. Rozumia
no bowiem, że wyrzeczenie się przez Polskę 
W ilna skaże jeno mieszkańców raz. na zawsze

W IE L IC Z K A  WOBEC POTRZEB OJCZY- 
ZN Y . Na zebraniu obywateli miaaua Wieliczki 
i okolicy utworzoną została m- niedzielę Powia
towa Rada obrony państwa, prdzieloaa na iwy, 
sekeye: werbunkową, pożyczki państwo w-: j, 
oraz orgainizaeyi powiatowej straży bezpie-crań- 
stwa publicznego. Akcya  werbunku, jak i po
życzki Odrodzenia idzie tam bardzo pomyśl
nie. Zaraz w. pierwszych dnia h —  jak nara 
z W ieliczki telefonują —  zgłosiło się przeszła 

i stu ochotników z samego miasta. Tamtejsi in
żynierowie. sztygarzy ł urzędnicy żupy soii.ej 
zlozyh 340.000 ink. na pożyczkę, górnicy" zaś 
zadeklarowali ca łc.n cel 270.000 mk., a nad- 
to postanowili pracować 1 dzień w  miesiącu na 

I rzecz rodzin żołnierzy polskich, która to of,ar»
| przyniesie miesięcznie 50.000 mk. Entuzjazm  
jjest ogromny. J®et nadzieja, że W ieliczka do
starczy zna"zn-~go kontyngentu ochotnika, a 
pożyczka przynit^ic wiele milionów.

Z ROPCZYC. Z in ic ja tyw y  prezesa err.ini- 
j za«cyi narodowej i prezesa „Sc-kola" ukensty- 
tuow-ała się w Ropczycach, w celu wykonan a 
rozkazów, zawartych w odez.wie Naczelnika pań- 

Istwa i Rady ohronsy państwa, „Stała del^gacyi 
iiaredowych Stowarzyszeń i Korporacji icgŁ  
ezyckieh".

W IEC  W  M SZANIE DOI NEJ uchwalił je
dnogłośnie: TV zrozumieniu grozy położenia na- 

j szego kraju, lud pcdlialański, zebrany na wiecu 
w  dr. i u 11 b. *n. r.a rynku w Mszanie Dolnej* 
1. wita 7. radością świeżo utworzoną Radę 
obrony narodowej i poddaje się posłusznie jej. 
rozKa&om; 2. -wzywa rząd do łieziw-zsrłeJnzgo* 
stosowania, isti.i-ąiących przepisów przeciw Je* 
zercyi i do pociągania do surowej odpowi** 
działnuści wszelkich urzędów, opieszałych tu 
ściganiu uchylający oh się « d  powszechnej siu" 
żby imojskowej; 3. wzywa wezystki-eb c ’ovv.a- 
td i do eraełgieinggo zwalczania prowokato
rów  i piaybłiyłów, pobudzających do d e ze rc ji 
a w ładze do karania agitatorów  karą śmi'rd| 
i konfiskatą majątku; 4. wzywa swych p«iełóW 
do powzięcia ®cłwc*ł sejmowych, 'którehy bra, 
•pod sj»eey*iną opinkę byt rodziny wsięp. j 
cych do -wojska i zapewniły przyszłość ucz, 
stnfkom w  wójcie, a  w  szczególności inw, 
doim, a odbierały prawo obywatelstwa. t.caĴ  
którzy przed -służbą wojskową zbiegli za griiM 
nicę lub .się ukryJi.

. . ... , . t . . . . zgromadzenia delegatów, które zostało -  n a * ^  na f ' ont otrzymał biskup połowy ks. Gall
na n.ewoję l i t ó w g d y  natomiast zajocie 'życzenie znacznej części dclccratów ze wscho-‘ W i7vfolć- m m n fkow y
przez bolszewików będzie tylko epizodem krót-ifln le j części kraju -  odm zoL-e do czasu p ó - ;
kotrwałyim. I  tu najbardziej zaniepokojonym ! źniciszero t rf/..ano,.. ^ r c a  a «v./.u.-a z  r. 1P61, », i j  ' i  » i * • ’•  ̂ iiaV  wiftln nn-f.hn. donfi.wrs? wirink R7.1 łiarhirnw
okazał się ten szary lud wileński, co juz tyle O DEZW A ZIEM IAN. Na posiedzeniu -Komi- 
ofiar z krwi i mienia w  emgu tylu lat składał Ltetu W '1

Z  teatrów krakowskich

Z TBATfłU  IM. J. SŁOWACKIEGO 'keerajilj 
kują: Dziś noyHiBbieńsza z operetek wspćDzS
enych, popularna. ^Księżnictka czardasza" z wy* 
stenem p. Fotyjęo-Fo]fińskiego, art. teatru lwowS 
skiogo. oraz z pp. Korabie,nką, Harasimowicz* 

;wną, Zimajer. LeJewiczem, Millenem i Minowi zeuf 
j w rolach głównych. Jutro wznowienie arcvdzieS 
■ lekkiej muzyki francuskiej, mianowicie „DzwcW 
(nów z Cornewillo" Planquotte‘a, również w wvU«*

na ołtarzu wspóinej Ojczyzny —  Polski. I  mia- 
łyżhy one pójść na marne? I  miałażby Polska 
odepchnąć, garnących się ku niej wiernych jej 
svnów?!

ironawczego Obrony Państwa pgkomu-1
Serca Cltryutusowego żołnierzom francuślłjn- 

„ . . zarazem będąc głęboko przeówiadczonomi o
m.kowai hr. Tarnowski uehwałę Zjazdu Zto- • slów marezał:!ca Focha: ,.Z,wycieżv-
m,p.n małopolskich w Krakowie. '

Zjazd uchwalił:
Obowiązkiem wszystkich ziemian

lle.m, ho modliła się ze mną cała Franeya", Sio- 
try W izytk i złożyły dostojnemu wizytatorow i

drogie, polskie Wilno, co wraz ze Lwowem i .•. , , , , , ,  /.m» h iv  mu/,c .
stanowi.-, dwa słupy graniczne wschodu R zeczy -! 1,?do}"y ?h’ h '*  stosunków rodzinnych danego" RZADI<I JUBILEUSZ. Ks. Julian Sobak i,
pospolitej. W  kościołach codziennie odbywają ^  Z,e,awnifl' ZOi,.tan\ zwolmR- Proboszcz w Słupach w dekanatóe kcyńsWm.
się modły błagalne. 7 H  " l . 0'3. ^  w  ^ ^ e g a c  b o . -w .ą -n .  są p e ł - l ^ j ^ ^  w t ^  dnlach dyam a,t0Wy jubi-

W  obecnej chwili ewakuacja ma się ku koń- J S ™  ’ *  Kom ,te™ j leu.sz święceń kapłańskich. Urodzony rra Kum-
cowi. Opuściły już W ilno wszystkie wwt-ytueye ' ‘ \  ’ ; wach w  majątku rcdzicó?/, odbył studya śre
centralne państwowe, uniwersytet, szpitale etc. K R A K O W S K I O CH O TNICZY O DDZIAŁ (-j.,;e w Trz. mcszi. ie, a po ukończeniu ?piai- 
Pozostaly jeno niezbędne ekspozytury. Miasto j OBRONY. Dowódca okręgu, gen. por. S y - ' naryum duchownego i otrzymaniu święceń kai- 
robi wrażenie w . inaijego. Olbrzymia większość | moln> pow"ołuje do życia Krakowski ochotniczy piańskbh w r. 1860, pracował najpierw jako 
sklepów zamknięta, okna pozabijane deskami, j Dddział obrony. Zgłaszać się megą ocl otni-c-y j w ikary w Gniewkowie i Bydgoszczy, a od lat. 
Dorożek wcale nie widać. Geny artykułów spo-. narodowości polskiej, a mianowicie: oficerowie jg  j ai,o proboszcz w Slunach. Mimo .podtszłe-

Kn ’  “*■ ' się bystrością umysłu.
niemal wszystkie obo

rowej ob sad z iW ytw orn e  tańce układu p. Ko 
—"ł.v s ‘“ ". dopełnią całości. Reżysrayę sztuki pro 

Lolewicz, batutę dzierży kap. Le

zmierzchu na ulicach spotkać meżna tylko woj- j wniozej w mieście, pełnionej przez o hot niczyj K IN O TE A TR  A7, W A R SZA W SK IE  WODEC 
skowych, chociaż ogłoszony przez gen. Bortisz- Batalion wartowniczy, który będzie stw orzony, p o t r z e b  OJCZYZNY. Dnia 12 b. m. odbyło

1  "L k __ __________________ •.________  ? i ' . _ _ J .
skich. 

w
... udzielę d. 18 b. m. na przedstawienia bozpła- 

leżnie od swych zajęć zawodowych, w u.na- cnp d,la żołnierzy, ochotników i  ich rędzin; 
niach cywilnych. Otrzymają jed jin e  przepaski oddać siebie i prz^edsiebiorstwa swoje - -  jako 
biało-czerwone na ramieniu, zaopatrzone pie- najlensze placówki do propagandy anti boI- 
częrią dowództwa Oddziału, w dniu zaś pełnie- szewickiej —  do roząiorzadzenia Rady obrony 
iiia służby otrzymują strawne. i narodowej; opodatkować kica na rzecz armii

Do poboru należy się zgłaszać z dekume: ta- polskiej na oałv czas trwania \vojny. 
mi do dowództwa, które mieści się w gim na-, Właściciele kin zebrali miedzy sobą 506.500 
zyum św. Anny, pla-c Groble (parter), co- rak.. z czego 250 000 oddali na reee N a :z ‘ ln5- 
dziemiie od godz. 8 1. ka pnństwa, na cele obrony nfirf dowej, a

A K C Y A  M ŁODZIEŻY SZK 6Ł  ŚREDNICH. 16.500 na propagandę prasową do dyspozycji 
Młodzież szkół średnich w  Chrzanowie uchwali- komitetu.

U C H W A Ł Y  W IECU  POD JASN Ą  GARĄ.

stanowisku i zamierza wytrwać do ostatniej 
chwili. Z inteligcncyi polskiej pozostały już ty l
ko jednostki. Z c«a^opism wychodzi jeszcze 
„Gazeta Wspólna".

KRONIKA.
Kraków, IG lipca.

AR ESZTO W AN IE  A D W O K ATÓ W  ŻYD Ó W  

SKICH. Z polecenia władz wyższych prz-pro jla, iż klasy V I I  i V I I I  mają się oddać do na- 
wadzifa polieya rew izyę w lokalu Stowarzyszę- tychmiastowego rozporządzania Rady Obrony Zebrani w  dniu 11 b m. na -wielkim wiecu u 
nią żj dowskiego „Bund" przy ul. Krakowskiej ^Banstwa. zaś uczniowie dwóch klas niższych stóp Jasnej Góry, w  liczbie 100.000. mieszkań- 
27 i  u jego przywódców. W  rezultacie rawi- raa^ . ^  7'ra03ió z własnej in ieyatywy do obro -.cy  Częstochowy i powiatu częstochowskiego, 

, . " . i • • j  m  • ny  Ojczyzny. , 0raz liczni pątnicy z całej Rzeczypospolitej 1 ze
zyi aresztowani zostali za należenie do HI m ię-j A R TYŚC I W  SŁUŻBIE O JCZYZNY. Związek Śląska Górnego, ślubowali u r o c z e  bronić
dzynaredówki i za propagandę antypań^two-; powszechcy artystów polskich (malarsy i rżeź Ojczyzny do ostatniej kropli kcwi: zwracają się 
wą następujący adwokaci żydowscy: Dr biansy) uprasza Swoich członków o zapisanie t do tych. co politykę uprąpąją, aby teraz walk

wadzi ®. 
szozyjisdd.

Z TEATRU POWSZECHNEGO komunikuią 
Najnowszą premierą w dsiale komedyowym 
dzie wyborny trzyaktowy utwór znakomitego 
medyop-sarza f  i-.wtyskiego, A. Valabreg:''a
.Szczęście .małżeniskie", wyborne postaci BztukS 
najprzedniejszy luwor i dowcip francuski — otflj 
zalety utworu- który po raz pierwszy wejdzie n 
deski naszego teatru w  najbliższą soboto d. 17 hn

ż  TEATRU „B AG ATELA" komunikują: ..Oflj 
cer gwardyi" jeszcze tylko trzy razy pojawi się 
na scenie, pow.em miejsce iego zajmie ,.Paryv.na»( 
ka‘‘ Henryka Becfinc‘a. wykwintna komedya franj 
euska, ciesząca się obecnie ueronnem powodz*
ną'Tn na scenach paryskich. Premiera JParyżoni. 
ki" pdbodzie się-*r nońiedzialęk l »  b. a .

51 TEATRU NOWOŚCI komunikują: DzM
fw piątek! wzstąpin no raz drugi gościnnie Helen* 
Milewska i Fiirn Kwlisrowski w operetce Kchr..-naj 
J^ m em ry  iefiMui"’ ". W  sobotę po raz dragi „W. 
soła wdówka" z H. Miłowalca i F. Kuligów sic"1 
w głównych soki uh. Znakomita para hatm owa: 
N. Nadkżdina i Z. Ni łlc. odtańczy we „Wdówce"! 
..Tango", a w Manewrach jesiennych" czardaszy

Repertasf »rviej. Im. J. Slowafcfefaggj
Piątek lfi b. ip.: „Dzwony z Gorncwlłłe".
Sobota 17 b. m.: „Dzwony z Cornewiłle".
Niedziela 18 b. m.: Po ooŁ „Carmen"; wiecziń 

rem „Krakowiacy i górale". “

Rv?3rtusr <<£jjj«klego teetra powsxec!me^<^
Piątek 16 b. io.: „Szalony pomysł".
Sobota 17 b. ui.: „Saozeście małżeńskie".
Niedziela 18 b. *».: „Tajemniczy Dżems".

Pep*ctuar „Bagatelf".
Piątek 16 b. m.: „Oficer gward-
Sobota 17 b. -m.: „Oficer gwarrl; ' l
Niedziela 18 b. m.: „Oficer gwardyr .

Repertuar teatru „Nowości".
Piątek 16 b. m.: „Manewry jesienne", wjttęń 

H. Miłftwskiej i F. Kuligowskiego.

KINO OPIEKA, 5 ielona 17, rozpoczyna 16 lipca^
po: 2-tygo<1nU«ł-ej przerwie, na nowo swą działał-, 
nobć. Jąjpt) pierwszy program, wyświetlanym bęt 

I dzie dra mat p. t. „Biedni bogacze" według nie- 
| Śmiertelnego dzielą M. Jokaja. z węgierskimi 
.artystami w rolaęii głównych. Wskutek podwyif 
jki opłaty gminnej i opłaty za prąd, ceny misja® 
i podwyższone. Z uwagi na to, że Kino Opieka cał^l 
; swój dochód oddaje na cele opieki nad InwalM 
dami, liczy zarząd i nadał na łaskawe popąioift 

1P. T. Publiczności. ------------------  . jłOSi
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eim n p o ls k ie ? ** A K C Y A  W E TE R AN Ó W .

Warszawa. P. A. T .  „Kuryer Warszawski1' |

i
cej zawierzyła .„pobitym  Polakom " (?), niż
czeskiej republice. (W  całym ąirtykule .przebija j

Warszawa P A T  Na wczocafczoin pnsie- potlaje: Zorganizowany został w Warszawie jslQ niechęć do takiego rozstrzygnięcia .i Plzy-
dzeńiu -Sejmu, po‘  ójezvtonui iuterimluey i, i i  ar- centralny komitet weteranów z 18G3 r. Po- gnębienie).

■*n lck  oświadt /.rł, co następuje: .Muszę zacząć jwstaną wkrótce takie komitety prowmcyonal- 
że  nic irnwę przejść do porządku dzien ne, których zadaniem będzie tworzenie kom- 

■iipao °Jiad wczorajszą ohićdną scena, którą za- parni ochotników imienia weteranów z 1863 r.
Jcańcssylo Bię posiedzenie. Stwierdzam ninicj- i zbierania ofiar na żołnierzy polskich.

ittem, ż e  p. P o n i a t o w s K i, jakkolw iek zo ■ 0 F IA R 0 W A N !E  P 0 CIĄGU SANITARNEG O , 
sini mu 'głds odeń rany, po /Iwukrotueiri we* w a- T . ,
ithi, nie ;as»edł wcale z trybuny, lecz przema-J Warszawa. P. A. T. Naczelnik Państwa 
wiałnw dalszym ciągu. Gdyby nie smutne poło- j otrzymał liczne depesze z wyrazami hołdu 

•żonie Ojazyzny naszej. -użyłbym •ostatecznego.i oświadczeniami gotowości natychmiastowego, 
środka, .który mi przysługuje według postano-‘ oddania się do dyspozycja Rady Obrony Pau- 
Viicni regulaminu, miianowicie ..postawiłbym siwa, między innemi z zawiadomieniem o 
•wniosek o .wykluczenie p. Poniatowskiego z 30 uchwałach, powziętych w Groaicowicach i St.rzo

Cieszyn. (Teicf.) Polska prasa śląska, oma
wiając zlikwidowane© plebiscytu na Śląsku 
Cieszyńskim, wzywa ludność polską do bronie
nia zagrożonych granic Rzeczypospolitej i na
wołuje do ociiotniczego zaciągania się w sze- 
isgi.

Z terenów plebigcytswysli.
N AD U ŻYC IA  PODCZAS PLEBISCYTU . 

Kwidzyn. P. A. T. Napływają do powiatowej 
Rady ludowej niezliczone juntesty w sprawie 
nadużyć, popełnianych przez Niemców w cza
sie głosowania. Na podstawie spisanych proto
kołów stwierdzić można następujące nowo ro
dzaje nadużyć: wciskano stawm, niedołężnym 
obywatelom niemieckim kartki za pośredni
ctwem opiekunów i Sióstr Ąli! osierdzia, usuwa
no polskie kartki z pokoju izolowanego, albo 
wręczano gwałtem niemieckie, grożąc pogro
mem, jeżeliby się starano je zamienić na po!- 

tucie organizacyjnym województwa śląskiego, munikuje się. że z wiedzą i pozwoleniom władz skrę. Naruszano również tajność głosowania w
Referent p. B u z e k  oświadcza: Niniejsza [wojskowych formuje się pierwszy oddział ocho biurze Kv. idz.ynm Nr. 19. Kartki leżały bowiem'

ustawa jest pomoknd odpowiedzią na ustawę tniczy w  majątku Niemczu przy szosie oszmiań j tak, że komisy a widziała, kto bierze kartki ’

"Posiedzeń. ,Main jednak nadzieję, jże „apel do micszycacli, że 1) pracownicy ofiarują chętnie 
•pa‘ ryotyzmu p©?ła Poriatowakicgo i jego to- pewną ilość pracy <lla dobra ojczyzny, 2) opo- 
Warzyszy -będzie baedzifj skuteczny i muszę za- d 
pewnić na przyszłość, że dopóki na tem miejscu ••
'St aję, do  podobnych -scen wic dopuszczę. I

Przystąpiono do obrad. Przyjęto ustawę o j 
likwidowaniu majątków prywatnych, poezem 
.przystąpiono do sprawozdania komisyi konsty- pisze: „Dziennik W ileński" zamieścił odezwę 
turyjnęj w sprawie-wniosku p. B u z k a o sta- o-d organizatorów oddziału ochotniczego: ..Ko

nt,kują się w celu złożenia pociągu saniiar 
nego.

OCHOTNICZY ODDZIAł  N A  L ITW IE .

Warszawa. P. A . T . „Kuryer Warszawski*

iiicinieekj}. Chodzi tu o uszanowanie tych odrę- skiej, 6 wiorst od Wilna. Ze strony władz woj- 
br.ości, które z biegiem czasu powstały na skowych zapewniona wszelka pomoc tccbnicz- 
Śbsku. |na, ze strony amerykańskich organG.ncyi opie

kł ioomin. W  r ó b 1 e w s k i oświadcza, że ka sanitarna i pomoc materyalna. 
rząd z radością przystępuje do inicj atywy Izby, j c n c * n w r i i
Jrtura zapewnie ma braciom naszym "na Śląsku
Górnym i Cieszyńskim należną obronę ich praw Warszawa. P. A. T. „Kuryer W a isz.w sk i1 
i interesów w  obrębie jednej-niepodzielnej Rze- donosi: Wskutek odezwy Rady Obrony Pa.ii- 
■c z j* pospolitej. Chodzi tu o ułożenie -takiego ‘ siwa, w Sosnowcu we wszystkich instytucjach
przyszłego współżycia, aby ludność obu-Ś.ląsków miejscowych społecznych, związkach, korpo- 
łucgla zanieść w Polsce warunki najlepszego racyaeh i szkołach odbywają się zebrania, na 
rc /.wuju. Wotum Sejmu będzie dowodem zau -, których uczestnicy z całym zapałem uchwa
lania, jakie -Polska żyw i do ty-eh sw oich synów, łają oddać się do dyspozycyi władz wojsko- 
ktćryck powrotu do Ojczyzny wygląda z naj- wyeh. W  najbliższych dniach odbędzie się ca- 
wiąki-zcin utęsknieniom. ły  szerOg wieców specyalnych, celem omówie-

Po przemówieniu posłów K ę d z i o r a ,  7.. u:a odezwy Rady Obrony Państwa, podpisa-. 
S c y d y  i referenta B u z k a ustawę -przyjęto.1 nPj przez Naczelnika prństwa, jakoteż spra- 

P. O s i e c k i  przedstawił sprawozdanie o v,y  poparcia pożyczki odrodzenia, 
iprojikcic rządowe ustawy zakazujacej wywozu 1
'•kruszców szlachetnych w monetach, sztabach, 
iw wyrobach oraz -w st.niio nieprzerobionym.

MIN. ZD RO W IA DO A P T E K A R Z Y !

polskie, a kto niemieckie, przyczem przew odni- 
•czący kotmisyi publicznie c-glaszał: „buks
deut.sch, rechfś polniseh", niedopuszczeń o lo 
głosowania Polaków za najdrobniejsze nieuokla 
tłnosdi papierów, pozwala.no zaś Niemcom gło- 
sować nawet bez metryk, lub na podstawie me
tryk fałszywych. Przekupywano Polaków, 
zwłaszcza na folwarkach, dajac im mąkę, cu
kier i 50 marek, aby glosowali za Niemcami.

Kwidzyn. P. A. T. Przed pani dniami zaare
sztowali N iem cy p. Rolnuałda Gramińskiego, 
kury»ra dyplomatycznego ministerstwa spraw 
zagranicznych, który jechał z Olszdyna do Kwi- 
•dzynia. Odebrano mu wszystkie jiapnery i do
piero na interwencję oficera włoskiego odsta
wiono go do Kwidzynla, gdzie trzymano go 
przez trzy doby w areszcie koszar artyleryj
skich wraz z bolszewickimi i ukraińskimi uc:o- 
-kinlecami. Dzięki in terwencji konsula polskie
g o  i pułkownika alianckiego. którv uznał boz-

G raWarszawa. P. A. T . Ministerstwo zdrowia ) wodsto-wność aresztowania, wypuszczono
Nastąpiło sprawozdanie komisyi skarbowo- publicznego komunikuje: Wobec zgłoszenia sic mińskiego na wolność.

■budżetowej o •wniosku p B a r d  l.a w sprawie całego społeczeństwa do obrony ojczyzny, Mi-
tl'.beapi.ees«injLi bytu •rodzinom osób pełniących i stcrslwo zdrowia publicznego wzywa farma-
6lużbę^ wojskową ochotnicza, albo obowiązko-jcentów (magistrów, prowizorów, pomocnikó w!^

POGROMY PO LAKÓ W .
Kwidzyn. P. A . T. „Gazeta Polska" podaje: 

V1 z‘ P&icrwę przyjęto. Wedle sprawozdania p.I aptekarskich), chwilowo lub stale niezatmd- j ^ różnych stron dochodzą nas wiadomości, 
^  o j d a 1 i ń r k i e g o przy .ęto uslaiwę -rozcią- Jnionycli, dalej współpracowników, urzędidków *ts\ ieulzone protokolarnie, że Niemcy zamienza- 

■ gającą przepisy o dadaiku dceżyźiuanym dla | instytucj i prywatnych i społecznych, empry- 
‘̂ •a.rytór,’ ^w d n ycb , rfcdize tta w o j-d ó w  i t. d., by itóezwłocznie się zgłosili do
'6*'r,u > eh.  ̂ ! okręgowych lub wojewódzkich urzędów zdro-

1 l.o. jęto następnie .ustawę zmieniąjąęą ajxy- wia w eeln zadeklarowania swoich usług za- 
* u l  V III ustawy z dnia l ś  lipea 19t9 r. o po- 
łuoey państwowej przy odbudowie gospodarstw 
'■®r'is'/.Ołttnyeh, nadto ustawę -w sprawie rozsze- 
iłzema pełnomocnictw ministra przemysłu i han- 
dH'. do -wywłaszczania ziemi dla cełów gótni- 
czvth w byłej Kongresówce.

_ 1 rzystąpono do f-wrfiwoztlania komisyi rol- 
■cj o  wtó&sku ip. W  i-t-jo s a w  sprawie ustawy 

"  ,'właa»czestiu i przymueowym wj-kupie zie- 
•wii na paroeiaeyę «eutz projakcie rządowym

sp raw i ntowrzoniaiwmasii ziemi ma .wykona-
izbu- reformy -łolitcj. Rłtfei'i»vat ustawę p. K  i e r- 
J łiik . \Vrśród hucznych oklasków pMyjęto usta- 
'*'Q Przyjęto rów-nioi ro»o l«cyę nu,?tarującą

ją  -w najbliższych dniach po plebiscycie urzą 
dz.!ć pogrom Pohilców. W  tym celu przybywają 
masy Niemców z Hamburga i Westfalii, prze-

 ........ _ __  chwała ją c się, że broni im nie zabraknie. Lud-
stąpieira w aptekach kologow, idących polnie n0 l̂< I1cx,K‘' a pomaga, się, aby kom-sya akancka 
swoją powinność wojskową. w  za.poo-oc nia nieszczęściu urządziła sze

reg rew iz ji u Niemców. Organizr.cye polskie 
ZEBR. iM E  D Z IE N N IK A R Z Y  I L ITE R A TÓ W  j przestały odpowiedni vnomorvał do komisyi ko- 

L ód i. P. A. T. Odbyło s :ę tu zebranie dzień j sJjcyjncj. 
nikarzy i literatów miejscowych, na którem i ©kztyn. P. A . T. Pogrom Polaków po wsiach, 
utworzono sokeyę komitetu pro|>agandy przy k tó rzy  giosówałi za Polską, trwa dalej. W

dó Łódzł, gdzie osadzono ich \r  więzieniu. 
T.-wają -dalsze poszukiwania innych ■wspólni- 
ków propagandy bolszewickiej.

ZAW IESZEN IE  PISM A ŻARGONOWEGO.

Warszawa. P. A. T . Z rozporządzenia komi
sarza rządu na miasto stołeczne Warszawę na 
żasadzk art.. II ustawy z dnia 25 lipea 1919 r. 
w przedmiocie zapewnienia bezpieczeństwa 
państwu i utrzymania porządku publicznego 
w czasie wojny, zawieszono pismo żargonowo 
p. t. ..Liipere Arb ci ter Ztg.“  za agitacyę przeciw 
państwową, wyrażoną w art, pod tytułem „R e
dakcja śmieje się".

Tower o Gdańsku.
Gdańsk. P. A. T. Komisarz ententy, sir Regi- 

nald Tower, przyjął jednego z dziennikarzy 
niemieckich, któremu oświadczył, że Rada am
basadorów zajmowała się istotnie postanowie
niami traktatu pokojowego, dotyczącymi Gdań
ska, a dotąd niezbyt wyraźnie określocymi. 
Nic .zapadła jednak det.ąd żadna decyzya na 
korzyść Gdańska lub Polski. Dnia 1 września 
rozpoczną się w Paryżu nowe obrady Rady am
basadorów, na których kwesty a gdańska bę
dzie szczegółowo omawiana. Obrady potrwają 
2 do 3 fjgod i i. Załatwioną na nich będzie za
równo konstykiey* Gdańska, jak i konweneya 
piDlsko gdańska.

Vv; obradach, oprócz sir Tcwc-a. we. mą udział 
przedstawiciele P ckk i i Gdańsku. tym celu 
uda się sir Tower raz-iii z prze-, iRtawicidami 
Gdańska z końcem sieipnifl do Paryża.

Gdańsk. P. A. T. W  rozmowie z przedstawi
cielom „Dair.ziger neueste Nachiichten" oświad- 
czj ł komisarz entc-nty, sir Rarie.ald Tower, że 
kor.stytucya gdańska mnisi być zatwierdzona 
prz z L igę narodów, dlatego, bo L iga  narodów 
musi poznać -projekt konstytucji i zbadać go 
dokładnie. Po zatwierdzeniu ko.rstytueyi na
stąpi ukonstytuowanie wolnego miasta Gdań
ska. W tody dopiero politycy gdańscy będą mo
gli utworzyć kotawencyę polsko; gdańską. Pro
jekt konwencji, zarówno polski, jak i gdań
ski, oddany bodzie Radzie ambasadorów lub 
Radzie (najwyższej do gruntownego rozważe
nia. Jeżeli nie bodzie można osiągnąć zgody 
pomiędzy o-bu strerami, wówczas dopiero 
alicud rozstrzygną. Dalej Oświadczył sir Re- 
pir.ald Tower, że decyzya co do osoby przy- 
zlego komisarza Gdańska, zależy wyłącznie od 

L ig i narodów. Sir Rcginald Tower pozostanie 
w Gdańsku tylko do chwili ukonstytuowania 
wolnego miasta.

O K R Ę TY  Z AMUN1CYĄ W  GDAŃSKU.

Gdańsk. P. A. T. Orgam niczadeż-ny h ęocya- 
listów . Dąs Frcie Volk ’ ‘ donosi, że do -portu 
przybyło kilka okrętów z amunicyą dla Po l
ski. Dzienniki wzywają robotników, aby od
mówili wyładowania okrętów, gdyż amunieya 
przeznaczona jest dla walki z Rosyą sowiecką.

jakich środków mają użyć orgamizacye robo
tnicze. aby przyspieszyć rozwiązani© kwesty! 
irlandzkiej. Przedstawiono trzy wnieski. Pier
wszy wniosek, pochodzący od Związku kole
jarzy. w r a c a  się do hidu irlandzkiego i an
gielskiego z propozycją zawieszenia bronh 
W ojska mają być z Jrlandyi wycofane. Trlan- 
dya ma otrzymać parlament z prawami, jak 
wszystkie parlamenty dominiów. Drugi wnio
sek, przedstawiony przez górników, żądi. na
tychmiastowego zaprzestania fabrykacji amu- 
ni, yi. służącej do walki przeciwko Irłandczy- 
kon: i rosyjskim bolszewikom, grożąc gemeral- 
n jm  strajkiem i żąda wycofania wojsk z Wan
dy i. Także trzeci wniosek, propagowany przez 
pocztowców, wypowiada się za natychminsto- 
mcm usunięciem wojsk angielskich z TrLndyi, 
oiaz za samostanowieniem ludu irlandzkiego. 
Przy głosowaniu odrzucono rezolucye górni

ków i  pocztowców, przyjęte natomiast wnio
sek kolejarzy, z poprawką tego rodzaju, i i  
strajk generalny będzie w tedy przedsięwzięty, 
jeżeli rząd nie zechce wycofać wojsk lub za
przestać wyrobu amunicji dla zwsUzauia Ir
landczyków i ' rosyjskich bolszewików.

CHOROBA W ILSO NA.

Paryż. P. A. T. Ag. Hnv. Jak donesi „Ma- 
tin“ . w zdrowiu prezydenta Wilsona zaszło zna
czne .pogorszenie. Nie ,weta o mu opuszczać po
koju. ani też nikogo przyjmować.

14 LIPC A .

.Lyon . P. A . T  Radio. W  Hippodrume de 
Vincen-nes odbyła się z okazy? święta narodo
wego uroezj-sta. rewia w  ohecncści mmistra 
wojny. Paryż był w tym dniu dekorowany. 
W  różnych dzielnicach mitiSia urządzono pu
blicznie zabawy.

Gdańsk. P. A. T. Wczoraj z okazj i francuskie
go święta narodowego odbjda się w now jm  
porcie parada tt-. aj dującego się obecnie w Gdań
sku 10 batnSlcnu pieszych strzelców franeu- 
sITich. W  uroczystości brali udział: sir Tower, 
generalny komisarz p. Biesiadę:lii, generał an
gielski H a e k rg  i konsul francuski, oraz gro
no pań tutejszej kolonii francusko angii-lskiej.

W Y K A Z  G 'E L D Y  W  K R A K O W I E
z dnia tS Lipea i  929 r. u. urt

dowództwie O. G. w Łodzi. Zada.niein sokcyi 
będz.io propaganda na rzecz werbunku ocho
tników i pożyczki państwowej i przeeiv. dzia
łania agitaeyi bolszewielsicj.

W YJAZD  DO S2 E R E U Ó W .

Łódź. P. A. T. Jutro -wyicdiio z Łodzi do

Zwymoju przyszło do użycia broni palnej. 
Niemcy nap-adli na Polidców, a w  czasie walki 
niemiecki agi tai o t , nauczyciel PaT, nawołujący 
Niemców do strzelania Pola.kfów, został zah1- 
-ty. Karbitot malarski w  daisz.ym ciągu otrzy
muje z jó in yc łi stron wiadołBOŚci od Osób za- 
intcresowanych z zapytaniem, co się stało z

w  zv.wa jsjg wgfl. «Matwhtełiest -przez • ©gło- ( szercgocr armii ochotniczej harcerski od-lnihl! ^h  głosami', oddanymi za Polsko, podczas gdy
I .tom sya wyborcza ogłoóila, że wszystkie io-
sy oddali za Niemcami. Kom itet zbiera olrecnie 

j-wszystkie fncta nadużyć Niemców, aby na tej 
ycieli f podstawie przygotować protest przeciwko wy-

sfcreiue «ce wasyslkidi Rmialch Rzeczypospoli- ochotniczy.
"*sj polskóej podał *ło -wiiadomości publicznej, że
iw-zyscy, którzy wieprawmie uchylają się od obo N AU C ZYC IELE  ŁÓDZCY.
w iatko s łu żby w oskow ej iitaboru  tracą prawo Łódź. P. A. T. Stowarzyszenie nauczycieli > podstawie prz.\

*©r.rvstaii!a z tislnwy o reformie rolnej. j szkól średnich tworzy biuro werbunkowe. Pikowi wyborów.
Wreszcie przyjęto rozrducyę p. D ą-bs k i o- j Członkowie stowarzyszenia cyklistów postano-] O W A C YE  N A  CZEŚĆ FOI SK I

g  o ojstosowaniu juzy wykupnie dobrowolnc-m wstąpię do armii ochotniczej. N ow v T a r *  P  a t  w -‘ . a n« „ d  *
jy<h  samych metod wypłat, o© -przy przymuso- -----------------  L  —  P * f  T i ^ ‘aJom03<5 01 11 oiz\uiu„o 1 lgnięciu sprawy Spiszą i Orawy w drodze inter-'< yplat, o© przy przymuso-1 

dot yczące polityki zagranicznej,,

ł v f m.
Wnioski

do kwiiisyi zagranicznej i w ojskow ej,! 
kt. ro jutro inno będą obiadowały. j

Następne posiedzenie dziś o godz. 4 popoł. 

TL KO NW ENTU  SENIORÓW.

i rawsko sleskiego Doenika’’ dowiaduje się od 
[pewnego polityka czeskiego w sprawie obrotu

; .wym niekłamany cntuzyazim W  Jabłonce i 
starej Wsi odbyły się ogromne owacye na

Iw  kwesty! cieszyńskiej następujących szczegó i cześć Polski.

ć.ar&zawa. P. A . fT. Konwent senierów pod łów: K iedy minister spraw zagranicznych. D r 1. Gt.anc.y. -• A- T . Tutejszo dzienniki donoszą, 
przewodnictwem marszałka T  r ą ra p c z y ń - ’ Benesz, .przybył do Spaa, caf.onuiKkowr.ł ma ,«e  '^.ąd p iw k i otrzymał nmoficyalnic zawiado- 
s k i e g o  uaualrftctraebc .zmianv neliw:iłv ». ón 1 Millerand. że ze wzfiicrlu na wvnadkS na wndm- raiell;v‘' P 'eł,Łseyt na Górnym Śląsku odbędzie
-i©0'
d
TC

w przyszłym t ^ l a i u  posiedzenie ]cych warunków mógłby ’ być usknleczniaay j Warsw.wa. P . A . T. „Rzeczpospolita" pisze:

_____________  dopiero ? °  sZeresu młes,f f  ?'r,n;.st5 . R n^.z i Wczoraj wieczorem polio,v» miejska o tr  vma-
rozpoezął wówczas na podstawie l»nir id ccw e j,'ła wi;ldomo^  że w  szpitalu żydowskim na 
wyznaczonej przez konferc©.; yę ambasadorów, ^ tcm  maĄ.^  si<? 050by, n i‘ nalcźftce d&

.pmrtraktacye z prennetrem GraUkmt ktt ry po-.; ^ e o w n ik ó w  szpitala. Jakoż po otoczeniu
dobno objawił dosyć znaczną ustępliwość. Re- * „  , „mn.,,! • ,. i, . , . . .  . , szpitala przez si!nv knulon poliey i. w mieszka.-
z l at tych p ertra k ta c ji tw orzy  podkład de- niu Gla.ser (pseudonim party jn e
fm itj cnego rozstrzygn ięci koraeronęy. l M & U ) ',,nfll(sz-ono kilkanaście osób. które 'łn-
sadorow o Śląsku Cieszyńskim. Rozstrzygm ę-. ^  % ]yn]ą stanowiły . komitet wvkó- 

jo e  to prawdopodobnie będzie opublikowane na b tvi‘ koinmii?tvezncj w Polsce, 
w niedzielę lub w ciągu przyszłego tygodnia. ^  oltef.nvch dokonano natychmiastowej rewi- 

Pisma czeskie donoszą -w dalszym ciągu, że { w mieszkaniach. W vkw eie  owego sztabu 
konferęncya ambasadorów wychodzi z tej za !łJ,7VL>zynl w  7.narz,K.j mierze do oslabie-

« i « ,  jakie w  obecnej chwili sa beżezyii ie -J Z n  i?ad' ’ lż :,mleży  uczynić zadość gospodar nym ,da‘ ao-itacyi komunista-czne.j, która w esta-
Ł--ś -    ’ j mtoresom pzechosłowac.yi, wobec czego r®e- ^nTcłt czasach przybrała wndkio rozmiary.

Naród .pod bronią.
PD B TU LA TY  NAR . ZJEDNOCZENIA LUD;

•lAars^awa. (Telefonem). Narodowe Ziedno- 
ćzouie Ludowe odbyło posiedzenie, na którem 

.zastanawiano się nad obecną sytuacją. W na- 
•  ęp-twie nara/l wybrano dodegacyęut trzech 

któraby przedstawiła Naczelnemu Do- 
i ództwu postulat, u t^by t^aczebie Dowództwo 
■Wborzyntnło Am ystk ie  Tae law e isHy wajuko- 
* * )  Jak,e w  obecnej chwili sa bezczynne a mo 1 . ,,

być n tży te -z  nżislJtim ' Z  •L *eci108łowf yT’ wobef .  , , - , .........................
sprawy narodowej. Pod nieobecność Naezelnn. ! , ^  re.Ylr węglowy, tuilzlez kołąj k o - (W  zatrzymani zestali z polecenia k.om:-
4?o M o (Iza dolegacyę przvjął wicmnmister i n7yc ma.i% Prz.V ref n 'sar/.a r/.adu internowani w więzieniu, śledztwo

» * * » * ♦  „Morawsko sloski ę -n a r ie  ^ ^
mrtiuenia. y twierdzi, że w -poinformowanych kolach poli- Warszawa, p. A. T . „Przegląd W ieczorny"

O B D ZIAŁ  BeHOTNJG&Y IM. PIŁSUDSKIEGO  

-W a rszaw a . P. a . T . „Kuryer 'W arszawski" 
© t- tó n- <̂ p^ 6dirtwwn majora R a c  i b o r- 
iwłdJhf ° ia tT >r*y  ocll°tn iczy partyzancki 
Tii?udskiQgo.y ryocrstwa -polskiego im. .Józefa

_  ... _ U g T Y  1»B3 it>Raivjp;.

w f S ’ * *  P- A - T -.-K .rryor
Komendant pol.cyi ,poiouit 

■■ pobouow© wszjwtkith 
•łych W łatach 1304

sporządzić

tycznych, a nawet w tych kołach, które dotąd dQnost t e  w zwjazi,-u ze wzmocnioną dzir.łal- 
by ły  przeciwne 'polityce Benesza, oceniają ten nośoia’ komunistów władzo policyjne ‘przodsię- 
obrót- niezbyt optymiztycznie, prz-d wrzyst-J W7!oly szereff re.wizyi i 'aresztowań zarówno 
kiem ze względu na przyszły stosunek Czechów w tVarsza*wie.' jak i ńa prowincji, 
do Polakow. j Warszawa. P. A. T. „Gazeta Poranna" do-

P raga .'P . A. T. Czeskie Biuro pras. wydało nosi: Policya powiatowa łódzka wpadła na
dopiero wczoraj późnym wicczerem tekst zna- trop agitacyi bolszewickiej w Zgierzu i Kon
nego już z doniesień P. A. T. układu poinię-'sta.nt.ynowie. Gniazdo agitacyi mieściło się w 
dzy premierem Grabskim a ministrem Drom fabryce w Zciorzu przy ulicy Berka Joselcwi- 
Beueszem w Spaa. Ofieyalneg-o rządnwcsro ko- -eya. Policya otoczyła gmach f bryczny i do- 
meintarza do tego tekstu układu czeskie Biu- konała śe'sloj rewizyi. Na miejscu aresztowa- 

miężczj^ii, urodzo-Jro prasowe dotąd nie wydało. Ino "łownych agitatorów i przywódców grupy
iM2, '91. #0. W ytn ie-1 Cieszyn. (Telef.) „Morawsko-Skiski D- nuik". komunistycznej, operujących na terenie Zgie-

....................Yykryto również agitatorów boi
onstanfynowie. Wszystkich are-

Zapytanie Ukraińuów.
Bruksela. P. A. T . D elegacja  ukraińska wy

stosowała notę do przowcdnicząceg© liopfe 
.rer.cyi z zapytaniem, czy sprzymierzeńcy, pro
ponując- rządowi sowietów zawarcie pokoju 
z Pcłską, zaproponowali rówaioż zawai eie po
koju z Ukrainą.

Pokoi Rosyi z Litwą.
Poldhii. P. A. T. Radio. Z Moskwy donoszą 

o zawamciu pokoju między Rosyą a Litwą.

Anglia dćłimietó# o zawieszenie broni 
z PoTsIą i z gea. Wranglem.

Horsea. P. A . T . Ag.  Radio. Bonar Law 
oświadczył w  Izbie gmin, że rząd angielski 
oprócz propozycyi natychmiastowego zawiesze
nia broni z Poisłcą zaproponował rządowi so
wietów  także zawieszenie broni z  generałem 
Wraugiem. Zaznaczył on, że gen. Wrangel 
wycofa się. na Krym i zobowiąże się do utrzy- 
inrina strefy neutralnej na czas zawieszenia 
broni. Gen. W rangel będzie zaproszony do Lon
dynu na dyskusję w sprawie przyszłego jego 
wojska, jednakże nie jako członek konferen
c ji.  Jeżeli rząd sowietów nie zgodzi się na 
zawieszenia broni z Polską na warunkach po
danych, rząd angielski udzieli Polsce jak naj
dalej idącej pomocy.

Komerencya w Srcaa,
Spaa. P. A. T . A g  Havnsa. Jak dowiaduje 

się korcsiponlcnt ..Petit Parision". Ltoyd Geor- 
gc złożył wi/./*ę Milłerandowi i oświadczył mu, 
że Anglia w zupełności uznaje pierwszorzędna 
zniu-zeme dla 1'raucyi kwestyi dostaw węgla, i 
będzie popiernki w  całej rozciągłości francuski 
punkt widzenia W  kołach delegaeyi niemiec
kiej liczą, się z możliwością wystosowania do 
Niemiec przez marszałka Focha ultimatum z 
groźbą zajęcia Zagłębia Ruhr, niemniej przeto 
n il okazują skłonności do zmiany dotychczaso
wego stanowiska.

Paryż. P. A. T. Prasa pochwala jednogłośnie 
decyzję  koa lic ji przerwania konferencji w 
Spaa z powodu stanowiska delegatów niemie
ckich. „Petit Parision" pisze, że nie jest to zer
wanie konferencji, lecz chwilowe zawieszenie 
celem naradzenia się państw koalicyjnych nad 
sytuacją.

Gdańsk. P. A . T. Pisma tutejsze ogłaszają do 
niesienia Ag. Havasa pod datą 15 lipea ze 
S p a a .  że  Niemcy; przyjęły pod pewnymi wa
runkami propozycje ententy w sprawie dosta
w y węgła. Potwierdzeń;a tej wiadomości ze 
strony niemieckiej rde ma.
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ptótnc gumowe, lieeary, katsłory, «trzjrkawki iniekcji**, arty
kuły liygie,-liczne rybio i gumowe i L p  2011

nadesz ły .

STANISŁAW BANAN i Ska. 
K r a k M  S ł a w k o w s k a  S.
SMB33MBBBBB3B B 8B3S8BBB8MBBBSE598B t,|f-b TĘ

*»one Jfety .winne bvć pneałioo  ^  „Mcrawsko-Skskt D nu,* . komunistyczne,, oper
Iwuiend uzmł»j,MflWvni> ; ■ ! ']]da*ciwych omawiając decyzję  w  Spaa, tw i‘ T-l/i że był r/a i okolicy. 'Y yk ry  
gmaa. jpoznn-j do 15 -sior- ] to najdotkliwszy ołus, jaki ąpażkaf republikę szewiekich ty Konstai

jest najpewniejszą

lokatą kapitału.
K Y .E S T Y A  i r l a n d z k a . ]

F T -. A. T. Kongres tradeunio. ów. któ- 
czeską. „Dennik’1 skąrży się, że koalPya wię- satowttgj> i  ped silaft eskortą jrrzęprowadzono_ rji. slo cd1} !  \y Londynie, zajął się pytaniem^
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1  e o f i l  G a u d e r .
I
się czynnością godną gm b ego  empiryzmu. 
Usiłowałem  rozluźn ić m agnetyzm em  w ięzy , 
przykuw ające ducha do je g o  pow łok i; p rze
ścignąłem  w kró tce  Mosfliera, Desłon ‘a, Max- 
wela, Fuysegu r‘a, I )e leu ze ‘a i na jzręczn ie j
szych w  dośw iadczeniach istotnie n adzw y
cza jnych , które jednak  n iezadaw ala ły  mnie 
jeszcze: katalepsya, lunatyzin, te lepatya, ja 
snow idzenie w  ekstazie —  w yw o ływ a łem  
do w o li wszy.-tkio to e fek ty , niezrozum iałe 
dla, Uamu, proste i jasne dia mnie. —  Fo- 

w icd ią c  do czego//n.ieo.a B altazar f  her jsE jL e in  jeszcze daiej: od zachw yceń  Carda-

a w a t a r .
P rz c '- : Ia s S  K o i f i  J a c i t i r n e c k i c " .

T en  dziwmy wstęp podrażnił do nujy/yż- 
szego  stopn i\.r w agę Oktawiusza, Który, nie

bonneau, w patryw a ł się w  n iego w 5 ? n *  
zdziw ionym i i iskrzącem i się od zapytań: 
nie <' 'm yślał się, jrk i zw iązek  może zacho
dzić dzy  jkokntnrknnii indyjskim i, a iego 
jmłu > do hrabiny Pr.iskow ii LabińskicTj.

Prze czuwa ia i  m vś! Cfctawiusza doktor

i  paikrytu, narzecay uczcnyclj! i  ludow ych : 
m ogłem  rozm aw iać z pandytam i i  bramina
mi. Przedarłem  się przez dżungle, gd z ie  r y 
c zy  i-ygrys spłaszczony na swych łapach; 
przeszedłem  w zdłuż św iętych  staw ów , po
k ry tych  jak  łuską grzb ietam i k rokody li; 
przew ędrow ałem  p rzez niedostępne lasy, za
barykadow ane lianami, płosząc chmury n ie
toperzy  i małp. stając tw arzą  w  tw arz ze 
słoniem na' zakręcie jak ie jś  ścieżki, utoro
wanej. przez, d z ik ie  zw ierzęta , aby dotrzeć 
do chaty now nego sław nego yogh i, będące

Cherbonneau shm-fł ręką jak  gd yb y  dis ■ dają 'ske.o ion ie ni ho rozprężanie duszy, w y- 
up.~sc-dzer.ia pytań i rzek ł: ,

—  CScrpliw-oś-ęi, drogi ^ p zcyen ce , gjg&z 
sio pa i przekona, że nie na darm o zbafczam

jna i św. Tom asza  z A kw in u  przeszedłem  do j go  w  zw iązku  z Munieami i całem i darami 
I a taków  nerwowye-h F y ty j;  odkryłem  .arka- i s iadywałem  ' p rzy  nim, dzieląc je g o  skórę

jakich Me z gazeii, 'a b y 1 notow ać niew 
tro&j>^ętyw-1które szeptały w  okstazie j

m .  roz- j pokane wargi. W  ton sposób pochw yciłem  
ipSżnając za w ^ p  w  eudącii, k tóro opon A - s łow a wszechm ocne, form u ły zaklinania du

m ą  i. -op iów  greck ich i hebrajsuicłi Mc- [z  gazeii, a b y 'n o to w a ć  n iew yraźne zak lęcia , 
j M im ‘ów ; w tajem niczyłcii^ j się tetro&j>e?cjrw-1 k tóre  szep ,a ły  w  okstazie je g o  czarne i po- 
nie w  m isterva Tro fon iusza  i Ętfcnlar

wolaąo bądź to  gestem , bądź to słowem.
śńbjrz-eniero, w o lą  lub tc-ż w zzeik im  innym 

zvnu ‘kiom nieznanym

chów, zgłosk i tw órczego  Słowa.
* Padałem  rzeźby  sym boliczne w  w ew n ętrz

nych s ilach  progo-d, k tórych  nie oglądało  ni-
D drobiłem  po ko- j g d y  oko  prokrnP. a gdzie  szata bram ina po- 

j lei wszystikic cuda Apolon iusza z Ty&ny. j zw a la ła  m i w ejść ; p rzeczyta łem  w ic ie  tajem- 
i Minto to m oje m arzenie naukowo ode b y ło  łi.fc IrfljforA'-? a > z »/ c l i , w ie le  legend  zagin io- 
( jaj&v'g e  ókcaezo-ijj;' dusza w vn r ,k a ta  nti-ksio jny-ch c tyw ilL rcy j; odkryłem  znaczenie em- 
jnieustannie; przeczuwałem  .ją, sły-ąn iem , . b łem •<tóW, któro trzymają, w  swych licznych 

p ły w a ł® , r a  nią; odrętw ia łem  lub pobu- jręka.ali •''•i b ogow ie-B tb rydy , bujni ja k  p rzy 

tul p r f& ln io tu . Znużony badaniem za po
m ocą skalpelu, na marmurze a m f i t e a t r y ,  
trapów , k tóre mi nie daw ały odpow iedzi 
i p ok a zyw a ły  mi ty lk o  śmierć, podczas k ie 
d y  ja  szukałem życia , wpadłem  na pom ysł—
Tównie zuchwały jak  p o m y ł  Prom eteusza, Id/ałern je j w ładze; r.le m iędzy nią si mim. .jr lakiudyj-óra: ślęezałom  -nad. kołem  Bram y,

którem u zdradziłem  m yśl, taika mnh zajm o
wała, w skaza ł m i pew nego  pokutnika, m ie
szka jącego w  gyor-io na w ysp ie  Elefan-cic, 
k tó ry  doszed ł do na jw yższegb  stopnia do
skonałości. Zastałem  go, opartego  p iw am i 
o ścianę jaskini, ow in iętego  kaw ałk iem  m a
ty , z podbródkiem  na kolanach, z palcam i, 
sk ifzyżowanyim  na nogach, w  stanie bez
w zględnej niecuchomoś.ci; żser.kte, m iał prze-- 
wręc-one, w idać b y ło  sr.me dli łka, w arg i 
ściągały się w oko ło  zęb< w' t e z  dzią^fe, skó
ra, w ygarbow ana  nisprawdopc.dobhą' chu
dością? p rzy lega ła  do ffjrez ihw b ; ntłe-yy od
rzucone w  ty ł  zw isa ły  pasmami, s£tvwnenii 
jak  w łókna roślin z brw i skalurtf’;' broda po
dzielona na dw ie 'C-zości, do tyka ła  p-aw ie 
jźentł, a paznokcie zak rzyw iły  się jak  crie 
szpony.

Słońce w y s z y ł o  ) zEcP ln ilif g o  tak, że 
jego  skórze hh-da :n, |n:u3|y]g; z ur.tury, na- 
d:zł-2- pcg.ór bazaltu: w tej pozie podobny hy£ 
w ba rn ie  i k sz is łc ie  do jrw ie iś  K u io p y . N a

to  umruły. 
łv b v  zmar-

źreni-ce jo g o  w ró c iły  na sw ojo m iejsce; spoj
rzał na mnie -wzrokiem ludzkim  i odpow ie ,| 
(izi al na m oje pytan ia:

—  Pragn ien ia  tw o je  są zaspokojone: w i
działeś duszę. D oszedłem  do tego , żo m ogę 
odłączać m oją duszę od ciała, k iedy  mi się 
podoba —  w ychodzi z n iego  i pow raca j a k i  
pszczoła świetlana., w idzia lna ty lk o  d ia  o c zu ! 
w tajem niczonych . T a k  długo pościłem , tak 
długo modliłem  się. tak rozm ywałem  i t?H|J 
surowo sio um artwiałem , że m ogłem  ux 
źnić w ię zy  zU  : s-kie, które ja  p rzyk u w a ją  
a. Yćisznn. b ó r  ćY.lc ioclu w c id eu . » . i : . - 11 
mi słowo tajem nicze, co Ido: uje nią w p j 

jAw ataracb , pop- zez rozm aite kształty.
:bym  w jnuów ił to .-.lltrro. u czyn iw szy P T " -  
!dnio ge.,ty uświęcone, dusza twa j.i. ld-mdr;
! by, aby o żyw ić  c z ło w ifk a  lub u 1'1 -uzę. 
jr e b y ij  je j wskazał. P o w ie rz ;m . f:  
jiiicę, k tóre j w  obe$m j chv. i'i r.;ż t  i: j
iświc-de nic zna. OleSz"- sio, ż ‘ pi7.>’b y ’r, g-ds

p-erwsze we,;rzo?n<: m fc-s tom. 
Potrząsnąłem  go za r:utiię. j-;i

w dzie iu ją cogo  się do nieba d la  wykradzeniu  
ogn ia  —  dosicgnii.chi i zaskoczene. duszy, 
analizowania, i- że sie tak  w yrażę, rozebra
nia je j;  porzuciłem  skutek dla p rzyczyn y  
i  w zgardziłem  g łęboko w iedzą  im teryałist.y- 
czną, p rzekonaw szy się o  je j ńieośei. W y 
w ierać w p ływ  na te fo rm y nieokreślone, na 
te  p iw , padkow ą m ieszaninę cząsteczek m. 
ty c i cii.- st rozdzie la jecych  sio. w ydaw a ło  m;

była  jak b y  jakaś zasłona z ciała: ilek roć  
stn.r;Mem r.ię^4dgunąć ją , dusza u la tyw ała ; 
b v lem  jak  ren iłtasrtńiikt co tyżym a ptu.sz.ka: 
w  siatce i nie śmie je j uchylić z obaw y, aby 
jogo zdobvcz skrzydlata nie zn iknęła w  błę- 

{kinie nieba.
j Yćyjcehe.łem  do Indy j. spodziewając się 
jodnąlesić- sfown zag-.rdki w  Irun kraju staro- 
:żv ;n e j mądrości. N auczyłem  sio sanskrytu

lolosmu kTiszwu kobia, kapcllo  Sz-iwy, b-oga 
idcbio-Tikiogo. 'KoKwi.jają.c tiąb ę  gm beskór- 
eaż i fficmżac sw o je  małe oczka, łjanesa  zda- 
waCTEę uńirnochsć i znehccać innie do w y 
siłków  'i -poszukiwań. W szystk ie  te potworne 
oblicza m ów iły  do mnie w  sw ym  języku  ka
m iennym: „M y  jesteśm y ty lk o  kształtem , 
a dw-h. ożyw iai b ry ły “ .

Jledon kard,rn z e 'jś w ią ty n i T irunam ałay,

t-ą r .lT  w  sztywTiOści kata lep tycznej. k rzy 
cza łem  inu. drfSicha słowa sakramentalne, po 
k tórech  ncśgł poznać w g umie w tn jem ulrze- 
ńogo —  ido zalP-żar. pow iek i je g o  nie po-.-n- 
szy ły  oię. Chciałem odejść, zw ątp iv;sży. bym 
rnórl c-uś z  n iego wy.dsafeąć, k iedy  u:;dv. za
łom jtkirś dr.iwnc sr-nc-r; rae-bjępkawa iskra 
przemkin Id i-r-y^T niemi oczym a I  b łyskaw i- 
vzńą szybkością św iatła e lok trW zu f.go , za
kręciła  się chw ilkę m  w pół otw artych  
ir.iaąh pekutn ika i zn ik ła jffi 

r^alrma-T/Ogum. (tak  się nazyw ał ów  świą- 
ton liw y  cz łow iek ) prebbudził s i«  z letargu :

;.-;zno nu ro - prr»e;.'
  T v

•n.:
cznego, ja k  krop la  w odynw l--o  ru. 
nął n i  do ucha cm cDb-ym. h-k 
we3ti.*h’n:en ie um ierającego, «. urimo tp 
raźnym , kilką, zg-któak, które j-rzypr 
jpni-3 o lokk i drętfecz. o jnkim nóv. i d.

—  flo  clrct-sz pcwię/kaoć. d kyp.' 
zaw oła ł Okt-iwiusz: nią śmiem br i-ó  
raśa jąccj głęb i tu,vo'cn my-pj.

—  Chcę pow iedzieć, —  cdp rł 
Baltazar O h erbcn n cu , że nic za; 
m agicznej form ułki nndjtgo pi;.yjući«ń.i 

j Braiim a-Logum  i że Ina l i  u a, F n d ; ;v .  k,
|łaby bardzo sprytna, gd yb y  poznała duwg 
j O ktaw iusza de Savłlle  w ciele Ob.fr. L . bi.:- 
• skiego.

'O ...•■••i
mu: m:

^Matura--. u!. G P O r f K k a  1

awhrciaryst ozyrny cd 0-1 oprósz nieaziłi i iv iąh 
Klsrowull; Ucliotc/ przyjniuls cd 12-1 w rnładr.ie.

!

W p is y  na fo m ć  k u rs a  m « d i -  
itys  zń e  l - r c c i n o l  2 -ie ih ie  g im n a - 
z y *  tn a , rg s in ^ e tś iT iiry a łn e k u r - 
s a  w y d z ia ło w e  dl? ^ Ł u c z y c te i-  
s t w 7  e r r z  dia re p ro b o w a n yc h  
p r zy jm u je  s ię  ja s z c z e  k ilk a  d n i.

Ola nitiDBrużnych i P T. W  jak owy; h i tnwahduw znaciRa 
zniżki i ulgi w spłatach..

Kursa wakrn-yjne rspetyloryjne do terminu jesien
nego b. r. w  rn jbliZs/.ych liniach. 1* 2  

P o i ^ a z i . ; '  c ą  n a j s z y b s z e  z g ż o s z e n t a .  

l n f o r m a c y e  i  p r o s n e k t a  b e z p ł a t n i e .

Vr. JI. 3185.19

e k r ę g w  ł y  k a t n y  w  K r a k j w i o
w y d a ł  w  d n i u  d z i s i e j s z y m  p o d  p r z e w o d n i 
c t w e m  S . s . o .  B a c z y ń s k ie g o  n a  p o d s t a w i e  
o s k a r ż e n i a  P r o k u r a t u r y  w  K r a k o w i e  z  d n i a  
S i. c z e r w c a  1 9 ł9  S t  0 1 0 3 /1 9  p r z e c iw 1 T i m i a -  
R z o w i G ó r o w s k i e m u  o  w y s t ę p e k  z  § 2 3 . 4 . 
c .  r .  z  24/13 1 9 1 7  L .  131  D z . u .  p .  p o  p r z e 
p r o w a d z e n i u  r o z p r a w y  g ł ó w n e j  n a s t ę p u j ą c y

■ W w c k s
Toicasz (ińrowsJci. la t 67 liczący, rodem ;  Gć 'owa, 
»\u. .Michała . i -M a i ł ,  rei rz. kat. sianu wnlurjjo, 
Jokej,. zamieszkały w  Krakowie, — winien jc- 1, jte 
-w pierwszrj połowie 5PI9 r. w  Krakowie prow a- 
•dzil handel iuiicucho-.vy przcdmiotanii zapotrzebo
wania a rp-’nr.owicie t;, loricni, oraz, te  w ykerzy- 
slujy.c naitswyczajne slc-sunki sianem woiennym  
spowodowane, iądal cen oczywiście nadmierny cli 
za pr/.citmięty z^potrz.iDowania a mianowicie tyleń, 
przez co (Iri.rs iił się w y s ię k u  z jj 23. 4. c. ■/. 
z 24/3 1917 1. 1 ’U lir., u. p orni ^r/ekroczonin z ;< 2.) 
tegoż rozporządzenia, —  i za lo zostaje sko& nv  
w myśl a ÓS cyf. rr.zp. przy zastosowaniu fj 9(j< uk 
na karę scislcgo aresztu przez dwa miesięce, uraz 
na grzywno do aikowoj w  kwocie pic naście ly- 
sięey 115.C0>) Koron z tein, Z-: w razie niemożności 
ściii-n ęcia lej grzywny dalsza kara aresziu przez 
dni 8.10 zostanie wj'konana, — w  myśl § <S cyt. 
rozp. orzeka s 'ę  przepadek zakw estyonowanego 
osirarżoncnni lyU.n.u, zaś w  rc.yśi § -IS cyt. ro-.p. 
-wyrób tell ma byc ogłoszony jednorazowo \V dzie.t 
nihu L-aLowshim  „Lłos Naród ilu. — W  kcihu ]>o: 
myśli-§ ;h0 pk oskarżony winien fest ponosić kc- 
szta postępowania karnego.

Kraków, dnia 19 lj o ca 19 S. Bacżyńrid ni. p.

iłrulii cilir'»ffia!ft« Drukł gcspedarcze
Ozi«Hnlk 4o siusry^aAskiaj buoó aitzryi: kwitsr^szc- 

l°J.Ł.ra Z .  K u tr z s k a  K r a k ó w  W iś ln a  1 1 .

Oo ?. T. młodzieży szkolnej 
i rodziców!

T/ ct-lu 7.scpalr2Ciii.i odilziaTu v.ojb;Łt>vejv» naŁtyth fcvfw'w y> pol-rriebny mai ery a! naukowy, zukrip^ciy w l(^ ;szą !!<#«« 
y»oJrQC*alkóiv nzkoSiayeSi do użytku vr 8*lio!a»i; śicilnicii, 
pfreą-' to nie juo/.liwie najwyże/ą cea-. — Zg’.as#.oć z ksiff?.- 
kami do k:mcc!tiryi kursów ,Matura-, K.-.aków, ulica Grodzico .VJ, 
II*. J), <id 12- I. 203̂

Hiarrćwns-a ta t.haa odniosła w islstnich czessel. FitJwząljdr.j rekord 
zrzycięTki na rynkach światav.'vrcli, dzyk' niezwykłej deskonateś:! wytwór- 
rzejj su.swsa, co pocięgs >a solą nislywi!? dotychczas trnaieść towaru..

łljistzsi« do nabycia o fiic« L W B W I K  a K S S £ & & $ , Era!cóv, oi. Sim te L1B.
Sprzedał dstaiiczna. ■■■;—  S rzedcż hurtov.ni tyił.a dis zemhjscowycb.

radykalni" plusScw]*, moi?, ędjiiy, musky ftp
U jr ć l.  ;'ur»o. L. B»t-osŁoi»a. ISŚ7

— — = — —  ■ - Generalna reprezen-seya na Polskę i Jiłnck : s=n— o----------1.  '

Oori Handlary Leserkśfewlez .i Ska r

ęps& tEEesassEL

Sswtsitelh , ; S
T »  SCiinlh, s ie łę t y  c d re «z & ;d u  ; »

w e m a  w  d a th u  » s t o ik i  ia:
M ajlc ji lt -j p o l a f o r a o - j a n j  t y g o d n ik  p o I i l } i - : a < .

ftajlr.iigze płsiro dia Iwlcllgeiccy*.

n e d n h ta r :  X. F n se łD r . X a iird ie rz t.ii to s ł? v ts l:i.

’  C e l c u n  p © 'F ą © 3 © E a e 3  • ss t o l i f e ą

W  « l l i . w e i * ^ 5 £ S ®

 -------------  lO /C O iS U je  s i ę  r^ = : .:rrr-_—

p o s t ę p o w a n i e  Sc o  n  k  u ren  e y j  n e-

P src u B E ie rr .fa  k r .F T ta la c ; !V »a fc Ij. 12*21

Adras Admieistracyi: Wilczo1 i  2 m. ", A 'rrsz;ws.

życic cslęplowanc i udokunterEowajie o lcriy  
przy dołączeniu kw ilu  na złożono we filiaInci Kasie 
krajowej w  Krakowie wadjum w  kwocie 14.700 Mit. 
wnieść należy najpóźniej do dRta 24 1920 do
g o d z i n y  12 w  południ? na ręce Dyrektora okręgu 
skari iowego wr Krak o wie.

Inwalidzi wojenni, oraz w dow y i sieroty po po
ległych na wTo;nic oficerach i żołnierzach polskiej 
narodowości, mają pierwszeństwo przed innym i ofe
rentami, o ile siy zgodzą na ustaloną przez Władzę 
sprzedaży prowizye.

B liż s z y c h  i n f m a s e t ;  zasię g rrąć 'm o żn a  w  D y re k e y i 
c k r . sk 8 rt'o v/e g o  v? £ r c k c w ie , u ! . K a n s tiic za  L .  1 7  w z g lę -  
tlnic w  K a d h e rze  k o n tre li c k a rh e ¥ :c j w  S z c z a k o w a ) . JS4e

Nakładem W  ila-ruictwa „Gło.ui łJ&rada*’ Sp. z ograniczoną odperfifidalaiacScią.

POWOZY —
nowe srn rę*sorac!« do 

sp rzed  •'n ia. 
S / y c n s L f,  r a k <•»%>', E ta k o -vsi cSccs 11.

Pot nefs i rąk
usuwa ^SutlOiOPiE*-4

Porfanory® kei*rkiewicj iSi
Kraków, Pico ^zc/epańs!.' 2.20 i ‘

f - Ł A S Z K I
> Ciratcjoflui swajepa 

w yrebu  kepu e  fi-hryKL ,U.kra 
i Karmańeki- Kraków, Łobzow 

ska % 1S4€

Mydło toaletowe
Ks.

Per^msrya Lescrkiewricz i Skj
Kraków, Plac Szxł>epań8!łi 2. 

204-7

Ubezpieczeń na życie
poszukuje na korzy: mych 
warunkach zastępców (pa
nów i par.ie) chętnych ,  o 
pracy w działo akwizycyi 
tyciowcj w kuiJej c.i.j- 
ncowości krajit. Zst,'oćo- 
wcy n.r.ją picnrszsńŁiwa.

W iaóoniość i referencje 
adresow ać: Kraków, skry

tka pocztowa 1. 14. lii .7

Pasta da noilłdg
feri*estj:nuv*.-c:. 

Per<BBKry.-> l es-r': cwłci i Sri
i i  raków, i^lae Sz.t tiski 2.

(J e f iy t jt  tv F<v?sce ;
Ko..ccs; esc  w. i

 ̂ j
j!

wwtv5a{ĄJaraE-j; ||
ićrakćw, : ii iG I

mi
a e

!

M i t S l Ę Ł H I i i S

KUZYKA i ŚPIEW a
l  rfc U

pomieszcza* na łanwcli swych prócz w ic ia  innych pracę 
KSIĘCIA Dra £A ZIM IKRZĄ LURHCKiKGO p. t.;

.^MSSŃŚKf 0 Ŝ UZYOE
oraz K1IĘDZA BLOK JA NA KOZI U MY FranciszśanMia z G roW a

prac«j |>. t.:

„C H O flftt W ŚW IETLE ZBAWCÓW M U ZYK I"
PffcBum&.ita od 1 lijca do końca rokL wynosi 32-—_

R e d a k c y a  I  A d m ln ls t r e c y a :  K r a k ó w ,  ń i .  s iv .  l o m s s s a  3 5

!!;i

W y S fcg tifi' 2  d ra m a t oŁ*>p^g

i,9SWSBDDŹ9NŚ P0LSKS“
c i ę d s i a  J łssic  S ty k i .

Wy (inw«a :
1  Com  ś ia a d b w y  B ro n is ław  P ia s łrz y ń sk ś . Ł ódź, ui W ó lc z a ń sk a  199 .
p bo ' V i  Mfscystśtlslś ‘.'sięgar.tlac ?, s ’:łaJa«h obrazów ora? w sklepach

n-:te?rai,-v» gjfeiennych. Poczuśrjs się ngediśw za prowh.y? ćthrzc v.'prć "T- 
w Czonych ss pro* -neycwoiityen kdłkssb rotnlcc-cu.

iS&Zi’ "

Konkurs. 1C34

K..?y:\v‘ '\ y/Gffdhie mrt v. y 
ui:(-;^2C>.!iie. rki\i h t. 

i ći-P.hudiuc.
. J  i

t; Seceu r j  j  t^y-Jfcr..
ParŻuniTrye Łss :»!> ivf.zi;.:
Kraków . Pl.n; Sze.rcnnńFiii 2. 

-jML'

HsruioSism
f.lar.) ktiga ek&zyjnm Ka 

rprzslfciś w Tedzie for- 
tepiaddw IfoKr.--"i-jol-re1. iol 

Yichkb 7 .  -a t;;

Dnia ] 3 eztrwcu

■porl t e i y. j><: pic ra n» i v- v> ói>.c. -a cmi 
i n yt,.--/.wislto I»ii v ,leli.nu Tyr- 
kal~k? w di (• !■/.<' :«.y /.ywcu.t
a fc>irch;j. — Lic, fiw;. zikiIjc. i‘ ,'i
ŁWTr i i-j rue:-.y j«t ju j o  v: v ftsz;/: 11 
no /.wisk ( 1:1 KrwńY w, iw . Terna- 
beit 20.. gdy.ic o!rz\:inn w ym  irrn- 

dzoi.ie ;■!;>. :-'J \ " Li et?

m
5  ! * ; a « e i »  r a

posaukoje m'ad<*. L -z - 
d zie lne m afócńsiw o . 

r.&Bkiiwe zgłoszenia S. O. 
Admtn .Głosu Narodu*.

E jy ri-k e jra  0-mio k la s a w e g c ,  z pełne^i p r c w s m i  s z k ó l '  ^ a ń s i i , ? e -  

iń?ysrą cimr.3zyi8.Ti R g a i n a r a  im. Tadeswzti K o ś c iu s z k i

z = ± ± =  --n rza rc^ r r r , ur f^ i.G ifA W to  ■ : 1 ■—  I:

jtOoZiiku j e  n a '  r o k  s z k o l n y

s a is e ?  j f e i e H  [pyta i I t o t s r f  palskię, fasjyjr, 
; siieiłslBCkiego i g ifiw tyki.

Kjtc.szenia j . ?h; i inforrmcyi udziela kaoceluryu gimnozyum
w  Miccliowie.

M a p a  

ziam noisklsh

u u z m  s i s m s ! c o
o g safez ts  n l s i f e j s a e - i i

K O I S U  I^S
m  sł-nsw islc s a » h ie łn s  w  ksiagoryi VI i V ctstu f ła s  n  Błównir? 
Urzędzie ZtmA.int I pailosłycli r.j"urzpC arh na ohszzr«a Ko.tgre- 

suv.-ki i f.hłocotski diarsliûw. piffiwn kowj mieraikó̂ i hpndłowoów.
Wri.mżi ton-rursu: 1) oa« .vstih tvc pabśie, 2) wyiczo w* L: etat carda 

udvv?jd.iiori3 W Ą w !9dnj|?r śr-żadsetwaini.
Fo .;'Ia 4 jest d li wszystkich Inn;!, datów — znajomość 

stosunków agfd mycia, a dla prawii ków  na urzędy w  b. 
Komre-.ówce również zuajcmość języka, rosyjskiego.

C :v j ;ic^a«l<scli r a lo ty  p racd «tjw iS  msn.yll.), s ie r .is i l o i  ? 
svvla#'cs|w« nkoCcucBln r.-suk, K w l ; . , j c ’,3 ! a  z co* 

ij-ż-H-asame! t l - i  praUlyliJ ornz -ę lere iicye .
1 'odanie wnosić należy ao Ucierała ćcisonaJnego Gló-

n-ii.0 U rzędu 7 iem 5kiego — Warzzaars, Szkciaa Kr. 11 do dais 
1-go .  cen ią  1£d2 r.

dająca śledzić przebieg 
akcyi na wcchoażie'/ u 
wid&cznicnicm tcrr.nów 

piebi:cytoc.y:h. jtj:G r 
B*lis:sais mirt ta :: jBBjcj3!c. 

Cesi i  pntśbta ^
W  v  s y  Sst tu *,L gt-7 rr i a

£>. E* S?*sł2cźiI7ctKa
Ryrii‘5* 7 7. '

si;--*! -i'.:le.T f y  lę o m fs T irz y ,  ( j e e i w e t r ć w ,  O c l o w o ś w ,  
c m :  U ifz ą ó a c J i  G ib rą y io w i^ e b  5 p o ó l e -
u A -c li biis SioiaJPtiyyu;1 'id ,..

Siedziby i'rTtdćiw Okręgowych s?: w Wrrstaw:?, ł.oniiy, 
Luiitir.ię, BiflNiłż, T ic rccsjie. Kieic ćh, Siadlccch, kali.zu, Biahęm- 
sloka, Su«ra? 'iackr • 8 ićcpj.a, Kr«kGv.’io, Lwataiz i brzomyśiu. 1757

IłcKdżkter odpow iedzialny: K arol H e ł e h s a .  — D rsk a rm a  „G łosu N arodu" w E! **n ir rt tt- :cl Łfid Lam tL


